Organ Polskiej Partii Socjalistycznej 


kek 3i Kr 103 :594) bés, czwartek 19 czerwca 1947 r. 


Anglia i Franci 


BEWIN I BIDAULT UZGODNILI 
poglądy w sprawie projektu Marshalla 


PARYŻ, (PAP) — Komunikat ! 
ogłoszony w środę wieczorem | e | 

przez francuskie: ministerstwo prekese gry eeca komisii sko ji radzieckiógo zaproszenie do wzię | 
spraw zagranicznych rdza nomiczrej, tónej za em zie icia udziału w rozmowach na temat 
p ai ych stwie że kreślenie potrzeb Europy w związ- | agnerykańskiego projekta pomocy dla 
ku z propozyciami Marshalla. | Europy. 


ministrowie Bidault i Bevin posta | 
nowili zaproponować ministrowi] Min, Bidault dodał, że zaraz wi Rzad brytyjski i francuski propo- 
ai aby wspólnie z rządem radzie- 


|nie, z którego wynika, że Francja i, LONDYN (SAP). — Rząd brytyj- 


Mołotowi odbycie w przyszły m | srode. wysłano do Związku Radzie- 
tygodniu spotkania ministrów | ckiego zaproszenie do udziału w |ckim zaprosić rządy innych krajów 
spraw zagranicznych Wielkiej Bry | pracach komisji, europejskich do zbiorowego przedy- 
tanii, Francji i ZSER. ERA TRA 


Qpiate pocztowa uiszczona ryczałtem 


|skutowania prolektu 


CENA 3 2% 


amerykańskie, 
go. Badanie propozycji powinna prze 


prowadzić europejska komisia go- 

spodarcza. | I 
MOSKWA (SAP). — Sir Maurice 

Peterson ambasador brytyjski w 


Moskwie złożył wizytę we wtorzk 
po południu min, Mołotowi. aby 
lzakomiumikować mu poglądy swego 
rządu w związku z proiektem Mar=j 
shalla. 

Pierre Charpentier, francuski char 
ge daffa res w Moskwie złożył wi- 
AAS we środę popołudniu Malikowi, 

radziecki emu, wiceministrowi Spraw 
Z żagrani icznych, któremu doręczył ko 
imunikat rz a francusk'ego, doty- 
|czący propozycji amerykańskiego se 


LONDYN, (PAP) — Jak do- 
nosi korespondent dyplomatyczny | 
agencji Reutera, zaproszenie, skie- | 
rowane przez Wielką Brytanię i! 
Francje do Generalissimusa Sta- | 
lina w sprawie wzięcia udziała w | 
dyskusji nad planem Marshalla, | 
proponuje, by Związek Radziecki ; 
był jednym z trzech zapraszają. | 


cych członków europejskiej komi. | 
sji ekonomicznej EL PEATA ARRE 


PARYŻ (SAP). — Minister Bidauit trzecim dniu obrad plenum Komi- 
złożył Radzie Ministrów oświadcze. . tefu Ogólnosłowiańskiego — rek- 


| mae 


— prof. Wozniesienski wygłosił re- 
ferat na temat zwołania kongresu 
uczonych słowiańskich. Celem kon 
gresu który odbędzie się w Mos- 
kwie w 1948 r. będzie zacieśnienie 
kontaktu kulturalnego i naukowe- 
igo między narodami. słowiański- 
mi. 

Po ożywionej dyskasji prelegent 
zydent wyraził zgodę ale podkre- |emówił ponadto sprawę zwołania 
Ślił, że ustąpi z chwilą wyboru na- | Pradze w 1948 r. drugiego 
) stępcy. | Kongresu Słowiańskiego. Kon- 
że będzie pełnił swę funkcje tylko | Przy rozmowie obecny był prze- | gres ten przyczyniłby się w jeszcze 
do czasu wyboru jego następcy.  j|wodniczący zgromadzenia konsty- większym stopniu do pogłębienia 

Po wczorajszym postanowieniu |tucyjnego Terracini. współpracy narodów Słowiańskich 
prezydenta natychmiastowego po-| Jako następców prezydenta de |ą tym RA do wzmocnienia fun 
dania się do dymisji ogłoszono ¡Nicola wymienia się Francesco |damentów pokoju międzynaredo- 
dziś komunikat oficjalny, z któ- |Nitti i Vittorio Orlando oraz Iva- | wego, wi 
rego wynika, że premier de Gas-|no Bonomi. Wszyscy trzej są b.| Następnie plenum dokonało wy- 
peri prosił prezydenta, by pozostał |premierami. boru generalnego sekretarza Komi 
na razie na swym stanowisku. Pre- tetu Ogólnosłowiańskiego na 


miejsce pułkownika  Moczałowa 
/ Vase ślanowish 


|pełniącego dotychczas wbowiazki 
sekretarza generalnego. Wy- 
brany został przedstawicie! Sło- 
wiańskiego Komitetu w Moskwie— 
many publicysta Miedwiediew. 
f. PZ s 7 
W dniu dzisiejszym nastąpi otwarcie kolejnej sesji budże- SDP em" Bro 
towej Seimu Ustawodawszego. Sesja ta będzie posiadała cha~ 
rakter specjalny, odmienny od dotychczasowych posiedzeń, — O ED R Ñ gp Y 
Premier rządu tow. Cyrankiewicz wiygłosi etpost. Podkreśla- 3 » 
my specialnie ten fakt z tego powodu, że będzie to pierwsze Międzynarodowej 
exvpose Rządu przed Sejmem Ustawodawczym, ponieważ pierw- Konfederacji Pracy 
sza wypowiedź tow. Premiera miała charakter deklaracji pro. 
gramowej. Na dzisiejszej sesji zostanie również wygłoszony re- 
ferat generalnego sprawozdawcy budżetowego ob. Wyrzykow- 


me M PO A AA 4 


De Nicola cofnął rezygnację 


do chwili wyboru jego następcy 


RZYM, (PAP) — Prezydent re- 
publiki włoskiej Enrico de Nicola 
zawiadomił premiera de Gasperi, 


agane: 


GENEWA (SAP). W czwartek 
rozpoczyna się w pałacu Narodów 


; Ge brad świ iic A Zjednoczonych w Genewie trzy- 
E E R O An świadczy, że Sejm przejdzie dzieste posiedzenie Międzynaro- 
róg IFRS dowej Konferencji Pracy, które 


W związku z tym należy podkreślić specjalne znaczenie 
osiąvnieć Sejmu Ustawodawczego, który stał sie głównym 
czynnikiem stabilzującym prawne oblicze życia polskiego. Da 
najważniejszych osiagnięć Sejmu należy uchwalenie małej kon- 
stytueji. nchwały o amnestii. deklaracji swobód obywatelskich 
i ostatnio — podjęcie uchwał gospodarczych, zmierzających do 
wałki z drożyzną i spekulacją. Uchwały te stanowią prawną 
podstawę, na której wspiera się ład społeczny i demokratyczne 
osiągnięcia Polski powojennej. 

Po chjęciu władzy przez partie polityczne, które wzięły na 
siebie ciężar odpowiedzialmości za obecny Rząd — wszyscy ro- 
zumieliśmy, że im szybciej nastąpi w Polsce stabilizacja życia, 
im szyheiej zdołamy stworzyć ramy prawne dla poszczególnych | 


trwać będzie około trzech tygodni: 
Do Genewy przybyło już 41 de- 
legacyj. 


WASZYNGTON (PAP) 
tament USA podał w Środę do wia- 
domości, iż rząd grecki zobowiązał 
się wykorzystać pożyczkę amerykań 


ską dla osiagnięcia celów, dla któ- 

dziedzin życia, tym łatwiej będziemy mogli mobilizować wysi- |rych Stany Zjednoczone udzyelly mu 
lek społeczeństwa zmierzający do odbudowy kraju. Rola Sej- |pomocy f nansowej TA. 
U t niewątpliwie głównym czynnikiem |, W nocie z I5 czerwca rząd gre- 

mu jest w takiej sytuacji p SA saa ik le ter AREI 20100. 
posiebiającym poczucie praworządności. moc. udzieloną na celę wojskowe, 


. 


— Depar- | będzie 


| odbudowy 


fedneślośnym przyjęciem uchwał 


Komitet Ogólnosiowiański. 


zakończy: swe obrady 


— W tor Uniwersytetu Leningradzkiego | przedyskutowano 


i przyjęto je- 
dnegłośnie uchwały m. in. w ná- 
stępujących sprawach: 

1. © przygotowaniu kongresu u. 
czonych słowiańskich w 1947 r. 

2. Przygotowanie drugiego kon- 
gresu ogólnosłowiańskiego. 

3.0 wyznaczeniu następnego 


cji całego świata. 

Pienum przyjęło w skład Ogól- 
nosłiowiańskiego Komitetu Prze- 
woednicząeega Słowiańskiego Ko- 
mitetu Polski prof. Barcikowskie- 
go oraz red. Wiediewa, który zo- 
stał wybrany generalnym sekre- 
tarzem w sprawie zwołania dru- 
giego powojennego Kongresu Ogól 
nosłowiańskiego. 

Następny kongres ma się odbyć | 
w Pradze w drugiej połowie 1948. 

Na zakończenie uczestnicy ple- 
num wyraziłi swoją solidarność z 
zadaniami słowian mieszkających 
w Karyntii o ich połączenie z oj- 
czyzną — Jugosławią oraz wyra- 
izili wiarę że to sprawiedliwe żą- 
damie bratniego narodu spotka się 
z poparciem wszystkich demokra- 
tycznych narodów świata. 

Plenum wyraziło gorące podzię 
kowanie rządowi polskiemu oraz 
|Słowiańskiemu Komitetowi Polski 
za stworzenie doskonałych warun- 
ków dla prac plenum komitetu. 


planu komitetu ogólnosłowiańskie- 
Zo, 
4. Tekst odezwy do inteligen- | 


EXPOSE 


tow. IME. 
CYRANKIEWICZA 


Porządek dzienny posiedzenia 
Sejmu Ustawodawczego w dniu 
19 bm. przewiduje dwa punkty: 

1. Exposć Prezesa Rady Minis- 

trów. 
2. Sprawozdanie Komisji Skar- 
wo-Budżetowej o projekcie usta. 
wy.skarbowej i preliminarzu bud- 
żetowym na okres od 1 stycznia 
do 31-ge grudnia 1947 r. 

Sprawozdawcą generalnym jest 
poseł Wyrzykowski. 


a zaproponowały Ż. 5. R. k. 


zwołanie w przyszłym tygodniu konferencji W. Trójk 


kretarza stanu Marshalla, 

PARYŻ (PAP). Prasa francuska 
zapatruie się na ogół optymistycznie 
na rozmowy ministra Bevina z mini- 
strem B dault w sprawie planu Mar- 
shalla, 

Przywódca socjalistów francuski ch 
Leon Blum pisze w „Le Popułaire' 
że zagadnienie pomocy Europie jest 
zagadnieniem bardzo ważnym i że 
rząd francuski powiniem plan poma- 
cy zaaprobow ać, 

„Se Soir" zastanawia się nad po“ 
wodami Sskłaniającymi Bevina do 
tak szybkiego” działania i dochodzi. 
do wniosku. ż6 minister Spraw za- 
granicznych Wielkiei Brytanii „Jrs 
może stanąć przed Izbą Gmin z pu- 
Stymi rękoma z chwilą, gdy zajmie 
publiczne stanowisko wobec rlanu 
Marshalla”, 

Zdaniem dzignn'ka, Wielka Bryta- 
nia zuajduie się na progu katastrofy 
finansowej wobec utrzymywania © 
gromnej i kosztowne! armii w Egip- 
cie, „Palestynie i Grecii. 

„łiumamitę” zapytuje. czy rząd 
ER nie zaanyażował się zbyt 
boo: by móc z korzyścią prowa* 
dzić rozmowy, 

Zdaniem dziennika, rozmowy we 
jszły już w fazę omawiania szczegó- 
łów. 

„Czyż nie jest absurdem — pisze 
daiei „Fumanite” — wyobrażać s- 
bie, że można najpierw przyjż jć wa* 
runki ekonomiczne, a później odrzu- 
cić warunki polityczne? Podpisąć się 


obecnie pod planem Marshalla bez 
juzyskania żadnej xwarancii — to 
znaczy zgodzić sie na poddanie 
|. światowemu kierownictwu Amery* 
iki“ o którym mówił Trunan, 
PARYŻ (PAP). Agencia France 
Presse donosi z Waszyngtonu, że 
ambasador włoski Tarchiani zawia* 


domił rząd Stanów Ziednoczonych. 
że Włochy gotowe są podiąć wspól 
|pracę w realizacii planu pomocy mi- 
nistra Marshalla — jednakże na zas 
sądzie „całkowitej równości, 

WASZYNGTON (SAP). Rząd chiń- 
ski Czang-Kai-Szseka zwrócił się do 
Piy Ziednoczonych o upłynnienie 
iprzyznanej dla Chin pożyczki 500 
milionów dołarów oraz o rozgiagnię* 
[cie plant Marshalla pomocy ekono- 
micznej na Azję, 


Ratyfikacja traktatu 


francusko - hrytyjskiego 

PARYŻ, (PAP) Gabinet 
francuski zatwierdził ostatecznie 
traktat francusko-brytyjski, pod- 
pisany w Dunkierce w marcu br. 
|Minister Bidault prawdepodobnie 
wyjedzie do Londynu zaraz po 
powrocie ministra Bevina dla do- 
konania wymiany dokumentów 
ratyfikacyjnych. 


Rząd francuski zaiwierdził 


nowy plan polityki finansowej 


PARYŻ (SAP), Większość 


jiektów dotyczących uzdrowienia go- 


Zobowiązania rządu greckiego 


iw związku z pomocą finansową USA 


użyta na przywrócenie i u- 
trzymanie porządku wewnętrznego, 
lo iest do walki z pówstańcami. Po- 
pada rząd grecki 
4 zwła- 
handlu zagrani- 


gospodarki kraju, 
szcza do rozbudowy 


|cznego. 


Podpisanie umowy. zawierającej 
zobowiazania greckie nastąpi 
dopodobnie w czwartek w Atenach. 


zobowiązał się do | 


pro- | spodarki 


| 
| 


ji 


_ finansowej, wvsuniętych 
przez ministra Roberta Schumana zo 


stała omówiora i zaaprobowana w 
|środę rano na radzie ministrów. 
W piątek po południu projekty te 


przedstawione 
narodowym, 
botnie posiedzenie 


zostaną na zgromą- 
d 


zgromadze- 


nia poświęcóne będzie zagadnieniu 
polityki zagranicznej. 

Treść projektów finansowych nie 
została ufawntłona a informacie dos 


|tychczas na ten temat opublikowane 
określone zostały jako zniekształco- 
ne if nieścisłe, 
W sumie proponowz przez min. 
karbu zarządzenia maj; dać 50 mie 
ardów oszczędności, względnie no- 


| 
praw- 


wych wpływów, 
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Str. 2 


WYMOWNY PRZYKŁAD 


Jest rzeczą powszechnie wwiadomoą i udowodnio- 
ną. że w rozęromieniu faszyzmu na świecie najbar. 
dziej czynny i ofiarny udział wzieły masy robotni- 
cze. Wynikało to przede wszystkim z poziomu świa- 
domości politycznej międzynato dowego proletaria 
tu, jak i z nienawiści klasy pracującej do wszystkich 
przejawów gwadtu, terroru, harbarzyństwa i zbrod. 
ni. Nikt lepiej i nikt mocniej nie był pzekonany o 
tym, że faszyzm jest całkowitym zaprzeczeniem 
wolności i tworem zrodzonym z ustroju kapitalisty: 
cznego, dążącego konsekwentnie do wyzbycia z wszel. 
kich praw człowieka pracy. Temu też należy przy- 
pisać w pierwszym rzędzie fakt, że wszędzie tam, 
gdie na gruzach powalonego faszyzmu rozpoczęto bu. 
dowę nowego życia, opicrającego się na zapewnic- 
niu ludowi pracującema pełni praw. KLASA RO- 
BOTNICZA STAŁA SIĘ CZYNNIKIEM DECYDU- 
JĄCYM, dokoła którego zaczeły sie gromadzić wszy. 
stkie żywieły postępu, demokracji i wolności, Wszy 
stkie fronty narodowe i demokratyczne opierają się 
od początku swego powstania i działalności na zor- 
ganizowanym proietariacie, który w pelni poczucia 
i odpowiedzialności za przyszłość swoich krajów, 
przejął twórczą inicjatywę odbudowy swych państw 
ze zmiszczeń wojennych i kształtowania trwałych 
podstaw ustroju demokratycznego. 

Roznmiały to dobrze również czynniki, które zna. 
lazły się na marginesie życia politycznego w nowej 
rzeczywistości. Zaczęły szukać rozmaitych krętych 
dróg, wiodących do odsunięcia klasy rohotniczej ad 
decydtjącezo wplywu na rządy. Coraz mocniej za- 
czeły rosnąć apetyty na tworzenie rządów hbcz t- 
działu klasy robotniczej. Mieliśmy tego szereg do- 
wadów, a przykład Włoch jest zjawiskiem w tej mie- 
rze najbardziej eharakterystycznym. Mieszczańskie 
ugrupowania polityczne przez swoje taktyczne po- 
ciągnięcia i często niezdecydowane oblicze nawią- 
zywały do starych, kiepskich tradycji pozwalając 
wstecznym żywiołom żywić nadzieję na dalszy Toz- 
wój sytnacji, zmierzający do systematycznego o©dży= 
wania starego porządku rzeczy. Nie trzeba dodawać, 


że wszelkie, najmniejsze nawet nieporozumienia 
i różnice w lomie klasy robotniczj, polegające na 


codziennych usterkach praktyki jednolitofrontowej, 
były i będą wykorzystywane dla prób rządzenia bez 
udziału proletariatu. l 

I jakie są, a jakie jeszcze mogą hbyć skutki tego 
rodzaju manewrów liberalnych, mieszczańskien, ka- 
pitalistycznych ugrupowań, pragnących w dążeniach 
do władzy pozostawić po drodze klasę robotniczą, 
najaktywniejszy czynnik obozów zjednoczonej de- 
mokracji? Już dzisiaj we Włoszech ukazują się afi- 
sze, nawołujące do powrotu króla do kraju. Już czy- 
tamy w tym kraju publikacje udowadniające, że mo- 
narchia jest najlepszym pomostem do kontynnowa- 
nia polityki jedności narodowej. Monarchiści, którzy 
siłą rzeczy stali się we Włoszech agentami rozgro- 
mionego faszyzmu, zdążają wyraźnie i konsekwent- 
nie poprzez próby restýtucji monarchii, do przygo- 
towania gruntu dla następców Mussoliniego. Mo- 
narchiści włoscy domagają sie referendum ludowego 
dla zmiany ustroju państwowego. Rocznica złożenia 
z tronu królu. jest dla nich okazją do szepek monar- 
chistycznych i wołania o szybki powrót pretenden- 
ta do tronu, Tak dzieje się we Włoszech, gdzie krwa- 
wy faszyzm powstał, dzialał i rządził włąśnie pod O- 
piekuńczymi skrzydłami monarchii. A dzieje się to 
dlatego, że rząd, w składzie którego brak jest przed. 
stawicieli proletariatu, NIE MA I NIE CHCE MIEC 
DOŚĆ SILY, aby PRZECIWSTAWIĆ SIĘ JAW- 
NYM FASZYSTOWSKEIM DAŻENIOM. 

Prezydent republiki włoskiej ustanowionej wolą 
większości narodu, zdecydował się ustąpić ze swego 
stańowiska, nie mając zaufania do rzadu republi- 
kańskiego, na oczach I przy wspóludziale którego 
za podnszezeniem czynników faszystowskich, wyraź 
nie woła się o kóla, któremu tak niedawno dopiero 
podziekowano za chęci dalszego sprawowania władzy 
na terenie włoskim. 

Charakterystyczny przykład włoski ma swoją 
wymowę Wykazał on, ILE ZNACZENIA i JAKA 
WARTOŚĆ posiada udział klasy robotniczej w rzą- 
dach. Dowodzi on, że całkowita solidarność klasy ro- 
botniczej i wzajemna szczerość w obozie proletariae- 
kim jest kardynalną podstawą przyszłości i rozwo- 
ju demokracji w państwach wyzwolonych. z wpły- 
wów faszystowskich, Dlatego we wszytkich krajach 
należy przy najlepszej woli ł całym potrzebnym 
wysilku, doprowadzić do tego, aby jednolity front 
klasy robotniczej i współpraca socjalistów z kómu- 
nistami opierala sig na wzajemnym zaufaniu, doce 
nianiu właściwych wpływów obu orientacji proleta- 
riackich w masach, nwydatnianiu tych wpływów na 
wszystkich szczeblach życia państwowego oraz na 
pogłębianiu współpracy, mogącej rozwijać się tylko 
na takich przeszankach. 

"RUR KARACZEWSKI 


n 
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KURIER POPULARNY 


PARYŻ (SAP). Po wręczeniu 


|wierzytelniających ambasador Pol|w sprawie odnowienia polsko - 
jski w Paryżu — Jerzy Putrament |francuskiego traktatu polityczne- 


Nr 163 (594) | 


Ambasador Polski w Paryżu zapowiada 


wznowienie rokowan 


w. sprawie pogłębienia stosunków gospodarczych i politycznych między Francją i Polską 


Kończąc swe oświadczenie am-| misji opieki ONZ i wskutek: zmia- 
prezydentowi Auriolowi listów u-|hasador podkreślił, że rokowania |ny na stanowisku ambasadora Pol 


ski w Paryżu- Rokowania te zo- 
staną wkrótce wznowione. Nasta- 


przyjął redaktora agencji „France|go zostały przerwane wskutek nie pi również pogłębienie stosunków 


f 
j| Presse“, któremu oświadczył, że|obecności ambasadora Francji -w |pospodarczych między Polską a 
| wiezy przyjaźni między Polską i|Warszawie — Rogera Garrena, |Francją, na co ambasador Putra- 
francja powinny być jeszcze bar- |który reprezentuje Francję w ko-|ment kładzie szczególny nacisk. 

dziej zacieśnione. 
4 W dalszym ciągu amb, Putra- 
f ment dodał, że prezydent Auriol E 
jm miae oco | SaN GOFACĄ 
4 |sania umowy politycznej między s 

dwoma państwami. H 

W apnea uolsko - francuskiej qlMerykańskich władz okupacyjnych 


WERKA! 


OBR TA POR RA ROOT TOORA AWA 


DATE 


annn 


OE BA RRT IAR ARIANE 


m 


umowy kulturalnej amb. Putra- 
iment oświadczył, że właśnie nie 


rektor Banku Rzeszy 


li pierwszym jej następstwem by- 


ło otwarcie Instytutu Francuskie- 
|go w Warszawie. 


E, 


POWOLANIE 


|- Minister Przemysłu i Handlu |misji cennikowych przy staros- 
wydał w porozumieniu z minis. tach i prezydentach miast wy- 
jtrem Aprowizacji, Rolnictwa i Re-idzielonych, W myśl zarządzenia 
iform Rolnych, Administracji Pu- |prezydenci m. st. Warszawy i mia- 
blicznej i Ziem Odzyskanych, za. |sta Łodzi starostowie i prezyden- 
rządzenie, powołujące komisje cen- |ci miast wydzielonych powołać ma. 
nikowe przy wszystkich wojewo- |ją również niezwłocznie do życia 
dach i prezydencie m. st. War- |komisje notowań. 

|szawy oraz prezydencie m. Łodzi. 


| Członkowie oraz zastępcy człon- 
Zarządzenie przekazuje wojewo. |ków komisji notowań wyznaczeni 
idom uprawnienie powołania ko-|być mają do 24 czerwca rb. zaś do 


Wallace wyhieru się 


poraz drugi do Europy 


NOWY JORK (PAP). Były|kraje Europy środkowej. Wallace 
wiceprezydent Stanów Zjednoczo | podkreśli, że chciałby sie przeko- 
|nych — Henry Wallace oświad-|nać naocznie o postępach gospo- 
czył, że w ciągu najbliższej zimy |darczych i społecznych, dokona- 
uda się ponownie do Europy i|nych w krajach Europy  środko- 
prawdopodobnie odwiedzi takżelwej i południowo - wschodniej. 


Obławy i aresztowania na ulic 


MOSKWA (PAP). Agencja|żądania, ale obecnie uzależniają 
Tass donosi z Santiago de Chile, |zgodę od podwyżki opłat przejaz- 
że w dniu 14 czefwca ogłoszono|dów na co nie chce się zgodzić 
tam stan wyjątkowy na 30 dni. |związek szoferów: 

- Minister spraw wewnętrznych 
„Zastosowanie tego środka Dbez*|u>n.q strajk za nielegalny i zatru- 
pieczeństwa wywołane zostało TOZ |qn;? szoferów z armii i marynarki 
jruchami w centrum miasta, które|na miejsce strajkujących. Komen 
miały miejsce r3 czerwca i przy-|dant gamnizonu w Santiago gen. 
niosły wiele szkód. 


— 


Przypuszcza się, że awantury 


ne przez członków faszystowskie- | 
go „chilijskiego stowarzyszenia an 


tykomunistycznego”. a LONDYN (PAP), Agencja Reutera 


|jpowołując się na źródła miarodajne, 
| donosi, że brytyjska misja handlowa 
z ministrem handlu zagranicznego 
Haroldem Wilsonem na czele uda się 
w piątek samolotem do Moskwy w 
celu wznowienia rokowań, dotycza- 
cych zawarcia traktatu handlowego 


Jednak prasa reakcyjna próbu- 
je wiązać te wydarzenia ze straj- 
kiem szoferów autobusów i kon- 
duktorów, którzy żądają podwyż 
ki płac i wprowadzenia 8-godzin- 
nego dnia pracy. W grudniu ub: 


Śro towarzystwa komunikacyj- 
> f ne zobowiązały się zaspokoić te 

f 

g 

A 
A c h ł l R (PAP). 5 WODNE do- 
niesień budapesztańskiego korespon- 
A Zec! os owacja denta agencii Reutera, minister in- 
ś.  ratyfikuje umowy handlowe formacji Mihałyfi, który pelni tym- 
’ „. [czasowo iunkcje ministra spraw za- 
$| PRAGA (SAP). Czechosłowác-jļgranicznych, będzie prawdopodab- 
f| ka rada ministrów ratyfikowała 06 O E, beka 
f we wtorek umowy handlowe z Ru póty PAY ray 2 a Wa 
f Ay MZ » strukcia całego gabinetu, Również 
osa i Norwegią, oraz traktat pó wyborach maia być mianowani 
kulturalny z Polską, nowi przedstawiciels dyplomatyczmi 
A i Ą na różnych placówkach, W Budape- 
H Rada postanowiła również wy-!szcie potwierdzono wiadomość. że 
f| 5 poseł węgierski w Pradze Forgach i 
y|słać do Sztokholmu delegację ma |jęgo sekretarz  Csabkav nie chcieli 
/ iaca za zadanie przygotowarie u-| znać nowego rzadu i opuścili 
BI gmach poselstwa. Poseł wewierski w 


jjmowy handlowej ze Szwecją. Ankarze Bela Andahazy, który nie 


PARYŻ (SAP) — Berliński kore- 


Hjalmar 
| Schacht skazany niedawuo ma 8 lat; micznego i finansowego uzdrowienia 
ciężkich robót przez Trybunał Denar| Niemiec, o którym wspominał jeż w 
ziiikacyjny — znajduje się obecnie czasie procesu norymberskiego. 


Stan wyjatkowy 


w amerykańskiej strefie w kwaterze 


spocient „France Sow“ donosi, żej główaej we Frankiurcie, 
|dawno została ona ratyfikowana| były minister hitlerowski, i b, dy] Schacht miał być wezwany w celu 


przedstawienia swego planu ekono- 


Komisji cennikowych 
i Komisji notowań 


|26 czerwca rb. członkowie społecz. 
nych komisji doradczych przy ko- 
misjach notowań. Również w tym 
terminie wyznaczeni będą człon- 
kowie komisji cennikowych i ich 
zastępcy. 

Do 26 czerwca br. złożone być 
mają. przez starostów i prezyden- 
tów miast wydzielonych wnioski 
co do osób przewodniczących, ich 
zastępców i sekretarzy komisji 
cennikowych, zaś wojowodowie do 
28 czerwca rb. maja wyznaczyć o- 
soby na te stanowiska. Wnioski 
co do osób przewodniczących i ich 
zastępców oraz sekretarzy komi- 
sji cennikowych przy wojewo- 
dach i prezydencie m. st. War- 
szawy i Łodzi przedłożone być 
mają ministrowi Przemysłu i Rán- 
dlu do 26 czerwca br. 

Komisje cennikowe i komisje 
notowań winny rozpocząć działal. 
ność bezzwłocznie po wejściu w Ży-. 
cie odpowiednich rozporządzeń 
Rady Ministrów. 


w Chile 
ach Santiago 


Fernantuss objął komendę nad 
miejscowościami, gdzie został o- 
głoszony stan wyjątkowy. Gene- 
rał ma prawo ograniczenia wol- 
ności osobistej, wolności prasy i 
| zgromadzeń. : 
| Żamdarmeria i wojsko stoją w 
pogotowiu. Na ulicach miasta od- 
[bywaja się obławy i aresztowania, 


e € s 
na Santiago zostały sprowokowa- | Wznowienie rokowan 
brytyjsko-radzieckich 


pomiędzy Wielką Brytanią a Związ- 
kiem Radzieckim. Wszystkie przy” 
gotowania do podróży zostały już ii" 
kończone. 

Delegacja ma się składać z 18 o- 
sób: Wielka Brytania ubiega się o o- 
trzymanie zboża I drzewa że Zwiaze 
ku Radzieckiego, 


Zapowiedź dalszych zmian 


w węgierskiej służbie dyplomatycznej 


chciał powrócić do Budapesztu, zo 
stał ustmęty. z zajmowanego stano” 
wiska, , 


Zwycięstwo 
bloku ludowego we Włoszech 


RZYM (PAP) — W wyborach do 
władz kojmnalttych, któer odbyły się 
15 bm. w Torre Aneunziata i w dwuch 
innych miejscowościach, Blok Lindo- 
wy zdobył olbrzymie zwycięstwo. 

W Torre Andunziata Blok Ludowy 
zdobył ponad 200 tys. głosów pod 
Czas gdy monarchiści otrzymali za= 
tedwie 2.300, kwalunquiści — 2.100, 
a liberałowie 1.200, . 
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Julian Hochfeld 


„W praktyce musi człowiek üo- 
wieść prawdziwości... swego myśle. 
nia”. 

„Zbieżność zmiany warunków z 
działalnością ludzką może być ujęta 
i racjonalnie zroznmiana jedynie 
jako rewolucyjna praktyka”. 

„Życie społeczne jest z istoty swej 
praktyczne”, 

(Karol Marx: Tezy 6 Feuerbachu). 

„Nie każdy znāa.„ mechanizm ze- 
gara, chociaż każdy z łatwością mo- 
że stwierdzić, czy chodzi on dobrze, 
czy źle. Jeżeli nawet olbrzymia wię 
kszość ludzi pracy... dążąc do urze_ 
czywistnienia ideałów _ sprawiedli- 
wości społecznej, może nie oriento. 
wać się, jakie środki i metody pro- 
wadzą do tego celu — to przecież 
wszyscy oni potrafią słusznie osądzić 
czy istniejąca rzeczywistość jest do.. 
bra, czy zła. czy należy sic z nia po- 
godzić, czy też trzeba ją vmienić". 


| (Władysław Gomułka Wiesław: 
|Jedność „mechaniczna* czy ideolo- 
goczna). 

W ostatnim okresie ujawniły się 
znowu pewne rozbieżności w poj- 
mowaniu niektórych ściśle prakty- 
cznych zagadnień przez PPS i 
PPR. Na tle tych rozbieżności roz- 
winęła się dość obszerna dyskusja 
w prasie, w wystąpieniach publicz 
nych, oraz na wspólnych posiedze- 
niach kierownietw obu Partii. Jak 
jw każdej dyskusji, także i w tej 
nie brakło mocnych akcentów po- 
|iemieznych po obu stronach, i to 
|earówno w treści. jak i w tonie. 
|Jak każda dyskusja, także i ta o- 

ók elementów pożytecznych wnio- 
išta pewne akcenty szkodliwe, bo 
losłabiające wzajemne zaufanie. 


Aby wnieść jasność 


Jałowy byłby spór, kto tę dys- 
kusję pierwszy podjął, kto ją spo- 
wodował PPS-owcy skłonni Są 
twierdzić, że dyskusja została spo- 
wodowana znanym wystąpieniem 


akademii w przeddzień 1 Maja. 
PPR-owcy utrzymują, że wystą- 
pienie to bez żadnej racji zostało 
żle zrozumiane, że natomiast PPS 
niesłusznie wystąpiła w tzw. „spra- 


wie "personalników'.  PPS-owcy 
wskazują na poważne 


frontu przez PPR. PPR-owcy za- 
rzut ten odrzucają w kierunku 
PPS. Otóż istotnie sądzę, że ten 
spór jest jałowy. Nie o to chodzi, 
kto pierwszy i dlaczego podjął pu- 
bliczną dyskusję. Faktem jest bo- 
wiem, że dyskusja ta od pewnego 
czasu „wisiała w powietrzu“. To- 
warzysze z 
że istniały i w ciągu paru miesię- 
ey nabrzmiewały pewne różnice w 
Sposobie interpretacji niektórych 
punktów załącznika do umowy o 
jedności działania. Wiedzieli — bo 
interpretacja ta była przedmiotem 
wieu rozmów, udanych i. nieuda- 
nych mediacji, skutecznych i nie- 
skutecznych interwencji, hamowa- 
nych obustronnie żałów i preten- 
sji u góry i u dołu, Z drugiej stro- 
ny przebieg ostatniego plenum KC 
i PPR wniósł wiele nowych, nie u- 
zgodnionych dotąd między naszy- 
mi Partiami, momentów politycz" 
nych. Zarówno pewne koncepcje 
(wraz z ich nieuchronnymi konsek- 
wencjami politycznymi), jak i je- 
dnostronne wysunięcie zasady pu- 
blicznej dyskusji na tematy różnie 
ideologicznych, jak wreszcie uży- 
cie w tej dyskusji nowego — a tak 
przecież starego — tonu, polega- 
jącego na „wykazywaniu”, że kto 
się ze stanowiskiem drugiej stro- 
ny nie zgadza, ten jest wróg — 
wszystko to spowodowało „nała- 
dowanie atmosféry“. Dyskusja — 
jak powiedziałem — „wisiała w 
powietrzu”. 


Ani tej, ani żadnej innej — byle 
we właściwej atmosferze prowa- 
dzonej — dyskusji nie uważamy 
za nieszczęście. Także dyskusji 0- 
becnej, formalnie zainicjowanej 
pewnymi pociągnięciami į wypo- 
wedziami PPR-owców, nie uwa- 
żamy za żadne nieszczęście i nie 
kierujemy żadnych zarzutów z te- 
go tytułu pod niczyim adresem. 
Jedność organiczną przeciwstawi- 
liśmy mechanicznej wcale nie do- 
piero teraz. Przeciwstawienie to 
zostało sformułowane wyraźnie je- 
Szcze na Radzie Naczelnej PPS w 
grudniu ub. r. przy sposobności 
„ratyfikowania“ umowy o jednoś- 
ci działania między PPS i PPR. 
Przeciwstawienie to zostało Ssfor- 
mułnwane i uzasadnione teorety- 
cznie w tym głebokim. przekona- 
niu iz podkreśleniem, że jest to 
wvre” wspólnych poglądów PPS i 
PPR. Formułujac to ponownie w 
ostatnim okresie, PPS wcale nie 
polemizowzła z tow. Gomułką, ale 


wcy zgodnie z tym, co 
i braki w |istotną treść linii politycznej PPR. 
praktyce realizowania jednolitego | 


| PR r 
jbią pewne poci 


PPR. wiedzieli dobrze, |wrażeniami* to 


przemawiała do swoich całonków, 
[do klasy robotniczej do ludzi, któ- 
irzy istotnie, choć zapewne bez ża- 


idnych racji, źle zrozumieli 1-ma- 
jjowe wystąpienia przedstawicieli 
Sekretarza Generalnego PPR na | 


PPR w całym szeregu miejscowo- 
|ści; PPS przemawiała w tym głę- 
|bokim przeświadczeniu, iż mówi 
¡zgodnie z literą t z duchem umo- 
wy o jedności działania, a więc 
bez żadnej watpliwości również 
stanowić ma 


To nie my usiłujemy, „wytwo- 
|rzyć wrażenie, jakoby PPR dążyła 
|do mechanicznego połączenia oby- 
idwu Partii“. My przeciwdziałamy 
fałszywemu według naszego 
przekonania — wrażeniu, jakie na 
niektórych ludziach w Polsce ro- 
agnięcia tych lub 
|innych komórek PPR. „Walka z 

jeden z ciężkich 
obowiązków, jaki spadł na naszą 
Partię. Walczymy z tymi „wraże- 
niami‘ ‘także w łonie samej Partii 


Byłoby niesłychanie pożyteczne, 
gdyby PPR, walcząc z innymi 
„wrażeniami“ w swojej własnej 


Partii, pomogła nam równocześnie 
toczyć naszą walkę skuteczniej i w 
oparciu o jak największą ilość 
przemawiających do przekonania 
argumentów i faktów. 

Tow. Gomułka pyta, z kim pole- 
mizujemy, komu odpowiadamy 
gdy przeciwstawiamy jedność or- 
ganiczną jedności mechanicznej. 
Jako partia proletariackiej awan* 
gardy, uczymy klasę robotniczą, 
wyjaśmiamy zagadnienia, które w 
niej nurtują, przeciwdziałamy fał. 
Szywym wyobrażeniem i wraże- 
niom, odpowiadamy na pytania, 
kóre nam stawiają robotnicy — 
„aby wnieść jasność do dyskusji 
na temat dróg, prowadzących do 
stworzenia jednej partii klasy ro- 
botniczej, aby nie pozwolić na sta- 
wianie tego zagadnienia na gło- 
wie..." 

Jesienią ubiegłego roku toczyła 
Się również publiczna dyskusja 
między PPR i PPS na temat jedno- 
litego frontu, Wówczas tow. Go- 
mułka stał na stanowisku, że dy- 
skusja ta jest szkodliwa. Nie po- 
dzielaliśmy opinii tow, Gomułki w 
całej rozciągłości, choć sądziliśmy, 
że nie wszystko w owej dyskusji 
było pożyteczne, Dziś odzywają 
się u nas w Partii głosy, że dysku- 
sja — w tej formie, w jakiej ją 
inicjuje PPR — może być szkodli- 
wa. Także ten pogląd trudno jest 
w całej rozciągłości podzielić, choć 
znowu dbać należy o to, by unikać 
rzeczy, które więcej mogą przy- 
nieść szkody, niż pożytku. Nie je- 
steśmy, niestety, skłonni przyznać 
racji tym towarzyszom z PPR, 
którzy uparcie twierdzą, że wszy< 
stko, co mówią i piszą i robią PPR- 
owcy, jest zawsze dobre i pożyte- 
czne. Dajemy wszak stale wyraz 
naszej konstruktywnie krytycznej 
postawy wobec naszej bieżącej 
taktyki, wobec pociągnięć i wystą- 
pień PPS-owców nawet na naj- 
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wyższych stanowiskach, Domaga- 
my się stanowczo takiej samej po- 
stawy od PPR. 


Co to znaczy 
FOWNAUIZĘKIHOŚC 

Chcemy przy tej sposobności 
przypomnieć, że już w zeszłym ro- 
ku podjęliśmy zadanie pogłębienia 
problematyki jednolitego frontu i 
jedności organicznej. Nie unikali- 
śmy wówczas i nie unikamy dzi- 
giaj tej probiematyki. W nume- 
irze wrześniowym „Przeglądu So- 
cjalistycznego* z ubiegłego roku 
jukazał się mój artykuł pt. „Jedno- 
lity front proletariatu", jako uzu- 
pełnienie zamieszczonych na wstę- 
pie tego sąmego numeru fragmen- 
tów przemówienia Sekretarza. Ge- 
neralnego CKW PPS na sierpnio- 
wym posiedzeniu Rady Naczelnej. 

Warto dziś zacytować przede 
wszystkimi niektóre z tych frag- 
mentów przemówienia tow. Cyran- 
kiewicza: 
| „Jednolity front — mówił tow. 
iGyrankiewicz -— to dalsze zbliża- 
inie się do siebie dwóch nurtów ru- 
chu robotniczego. To stałe uzgad- 
nianie, to czasem spory i tarcia, 
jjakie muszą istnieć przy dociera- 
niu się dwóch ruchów masowych. 
Równorzędność partnerów jest tü- 
taj oczywiście warunkiem wzaje- 
mnego zaufania“. 

„Co to znaczy równorzędność — 
ico to znaczy niezależność? To 
nie mechaniczny tylko klucz rów- 
norzędności, ale także nie hegemo- 


niczna przewaga. Niezależność 
może być, oczywiście, ograniczona 
— ale pe równi — koniecznością 


uzgadniania wielu problemów. Cza- 
sem jest je uzgodnić bardzo łatwo, 
cząsem trudniej, ale musi się je u- 
zgodnić. Nie ma niezależności ode- 
rwanej od warunków, w granicach 
rzeczywistości, istnieje przecież 
kwestia samopoczucia Partii. I co 
ważniejsze — kwestia aktywizacji 
mas, które zaufaniem swym darzą 
Partię... My chcemy z mas uczy” 
nić współtwórcę nie tylko fizycz 
nego, ale także politycznego współ 
twórcę polskiej rzeczywistości, 
polskiej przyszłości. “ 


Wiecej zaufania 


io mas 


„My... władzy nie oddamy — 
mówił dalej nasz Sekretarz Gene- 
ralny — ...ani faszyzmowi, ani Mi- 
kołajczykowi. Ale nieraz nag ro- 
botnicy pytają: no, dobrze, natu- 
ralnie, że wałdzy nie oddamy — 
ale czy wy tę władzę macie? My 
na to odpowiadamy: braliśmy 
władzę w takim stosunku, na jaki 
nas było stać, ona jest mimo to 
wspólna — i ona musi być wspól- 
na znowu w takim stosunku, na 
jaki nas będzie stać. Stać nas dzi- 
siaj na więcej. I chcemy, żeby zor- 
ganizowane u nas masy robotni- 
cze czuły, że ta władza jest wspól- 
na, że one ja też dźwigają i biorą 
za nią odpowiedzialność i — co 
bardzo ważne — ciężar współobro- 
ny. To jest ważne zagadnienie je- 
dnolitego frontu. To jest ważne 
zagadnienie umasowienia j umoc- 
Inienia jednolitego frontu...* 

„„„Więcej zaufania — powiada 
tow. Cyrankiewicz — do PPS- 
owskich mas, do tej części klasy 
robotniczej, która jest pod naszy- 
mi sztandarami... Jednolity front 
to jest ruchoma praktyka. Im le- 
psza praktyka, tym lepszy jedno- 
lity front, tym wieksza dynami- 
ka tego jednolitego frontu. Jeżeli 
się w rozmowach kierowników 
politycznych czasem różnimy, to... 
do tego mamy święte prawo... Spór 
może być, ko nie ma dogmatu nie- 
omylności w żadnej z naszych 
Partii... Tm mniej w raelizowaniu 
jednolite” frontu będzie mecha- 
nicznego. wywołujacego zupełnie 
odwrotne rezultaty, nacisku — 
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tym łatwiej będzie i tym szybciej 
będzie można szkody wynikłe z 


Nacisk na 


Wskazując w swoim artykule na 
perspektywę jedności, cytowałem 
słowa, Ottona Bauera: „Ogień woj- 
ny stopi razem, zarówno z obozu 
Międzynarodówki Komunistycz- 
nej.. te wszystkie elementy, któ- 
re nie zakrzepły w  przesądach 
przeszłości, które będą zdolne i 
zdecydowane do 
wolucyjnych zadań... — stopi je 
w zjednoczoną, rewolucyjną, S0- 
cjalistyczną siłę, która stanię się 
przewodniczką ludzkości w walce 
o pełne socjalistyczne społeczeń- 
stwo“. Postawiłem w tym artyku- 
le tezę, że choć pierwotnym źró- 
dłem rozbicia ruchu robotniczego 
były różnice doktrynalne, to jed- 


OZ ŚŚŚAŚĄ ANĄ 


W żadnym razie nie uchylamy 
się od dyskusji ideologicznej, Mó- 
wiłiśmy i pisaliśmy ciągle nie 
tylko „o potrzebie zbliżenia, ide- 
ologicznego PPR i PPS“, ale tak- 
że o elementach tego zbliżenia, o 
sprawach, które wymagają kon- 
kretnego przeanalizowania, by 0- 
siągnąć z różnych poglądów syn- 
tezę. Jeśli o to chodzi, to nie po 
naszej stronie zaszła zmiana sta- 
nowiska. Tylko powiedzmy sobie 
jasno: 

1, Prawidłowe rozpoznanie rze- 
czywistości społecznej powinno 
być istotnie tylko jedno i jako ta- 


kie powinno powodować jedno- 
znaczne określenie wspólnych 
środków dla osiagniecia wspól- 


nego celu. Ale prawidłowe rozpo- 
znanie i wspólne środki nie ozna- 
czają wcale, że rozpoznanie jeda 
nej strony i środki proponowane 
przez jedną stronę są a priori pra- 
widłowe. Nikt z nas nie ma mono- 
polu na bezbłędne posługiwanie 
się naukową metodą analizy rze- 
ezywistości społecznej, metodą 
marksistowską. Z reguły prawi- 
dłowe rozpoznanie : będzie synte- 
zą, wynikiem wspólnego wysiłku 
badawczego wkładanego przez o. 
bie” strony z maksymalną dobrą 
wolą i trzeźwością. Monopole wy- 
kładni istnieją tylko w religiach; 
są wówczas nie monopolami roz- 
poznania naukowego, lecz mono- 
polami wykonywania obrządków 
albo monopolami na doznania czy 
objawienia. Dlatego na pewna zbli- 
żenie ideologiczne PPS i PPR mu- 
Si oznaczać syntezę, a nie „zwy- 
cięstwo” jednej strony. 

2. Zbliżenie ideologiczne PPS 
i PPR, a więc szukanie syntezy 
zarówno na określonych odcin- 
kach działania praktycznego, jak 
i w systemie całkującym te odein- 
ki, musi się odbywać w atmosfe- 
rze niezbędnej dla szukania odpo- 
wiedzi na zagadnienia rzeczywis- 
tości w samej rzeczywistości (co 
jest istotną cechą materialistycz- 
nej metody badań społecznych). 
Nie może być w tej atmosferze ani 
zarzutów o nonkonformizm, ani 
demagogii, ani inwektyw, ani po- 
dejrzliwości, ani frazesów. Pano- 
wać w niej musi spokojny arau- 
ment, nieuprzedzone konfrontowa- 
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Marx mówił, że człowiek musi 
w praktyce dowieść prawdziwości 
swego myślenia, bo życie społeczne 
jest z istoty swojej praktyczne. 
Nie da się wyizolować dyskusji 
ideologicznej od tego, co w prak- 
tyce łączy lub dzieli nasze dwie 
Partie i nie da się drogi do jedno- 
ści mierzyć tylko rozpiętością róż- 
jnie ideologicznych, dotyczących 
oceny warunków -— bez uwzględ- 
nienia, że zbieżność zmiany wa. 
runków z działalnością ludzką mo- 


wypełnienia re- 


ISTOTA DYSKUSJI 


© właściwa perspełciywę zbliżenia 


niewłaściwego pojmowania jedno- 
litego frontu naprawić...“ 


praktyke 


nak w toku rozwoju różnice te u= 
stępowały miejsca innym „nie za- 
wsze logicznie związanym z po- 
przednimi — obcość natomiast i 
wrogość potęgowały się coraz bar- 
dziej i pociągały za sobą straszli- 
we konsekwencje polityczne. Gdy 
wreszcie na gruncie tragicznych 
doświadczeń rodzić się zaczęła 
idea jednolitegó frentu, to „tym 
czasem 'ata rozłamu nagromadzi- 
ły tyle wzajemnych nieufności, 
tyle braku wiary, tyle komplek- 
sów i przegród psychologicznych, 
tyle różnie w sposobie myślenia i 
reagowania na pewne zjawiska 
społeczne — że nowa jedność mu- 
siała się raz po raz potykać"... 


Trzy warumici 


nie słów z faktami, empiryczna 
analiza; rzeczowa polemika, dobra 
woła, zaufanie, przekonanie, że 
błąd nie pociąga konsekwencji, 
które normalnie pociągają tylko 
„herezje“; brak jakiegokolwiek 
nacisku, nawet moralnego. W tej 
atmosferze nie ma oczywiście miej- 
sca na „glosowanie“ lub inną licy- 
tację sił; jest miejsce tylko na 
argument. Są wprawdzie także in- 
ne formy dyskusji i polemik. Ale 
te nie prowadzą do zbliżenia i zje- 
dnoczenia. Odwrotnie. 

3. Dyskusja ideologiczna o rze- 
|czywistości społecznej, a tym þar- 
dziej o bieżącej rzeczywistości 
społecznej, niejest abstrakcyjną 
operacją myślową. Jest ona dys- 
kusją o tym, co sami w praktyce 
robimy. Dyskusja ideęologiczna 
między przeciwnikami polityczny- 
mi, rozporządzającymi również 
środkami siły społecznej i używa- 
jącymi ich w zakresie Spraw, © 
których się dyskutuje — nie ma 
nigdy na celu zbliżenia i zjedno- 
czenia. Jest forma walki poli- 
tycznej. Ponieważ PPS za żadną 
cenę nie chce dopuścić do powtów 
rzenia się sytuacji, w której róż- 
niee w ruchu robotniczym powo- 
dowały walkę polityczną — wo. 
bec tego, za warunek wstępny 
dyskusji ideologicznych między 
PPS i PPR uważa jak najgłębiej 
sięgające, praktyczne usunięcie nie 
domogów w funkcjonowaniu  jed- 
nolitego frontu. Podjęcie szerokiej 
dyskusji ideologicznej w okresie 
istnienia poważnych niedomogów 
jednolitego frontu, o których obie 
nasze Partie doskonale wiedzą, 
groziłoby przejściem na płaszczyz- 
nę walki.politycznej, a więc było- 
by szkodliwe z punktu widzenia 
sprawy zbliżenia PPS i PPR. My 
nie widzimy żadnych istotnych 
przeszkód na drodze do praktycz- 
nego usuniecia owych niedomo- 
gów. Dlatego i tylko dlatego do- 
magamy się jak najszybszego u- 
sunięcia choćby najważniejszych 
braków w mechanizmie i w prak. 
tyce jednolitego frontu — i wów- 
czas podjęcia dyskusji ideologi- 
cznej na warunkach określonych 
poprzednio. Tylko na taką dys- 
kusje możełny sie zgodzić. Inna 
wisiałaby w próżni. 
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że być ujęta jedynie jako prak- 
tyka. 

Tow Gomułka słusznie zauwa- 
żył, że przeciętny dorosły człowiek 
przy zdrowych zmysłach j nieu_ 
przedzony może w sposób wystar- 
czajcy dła celów praktycznych o- 
cenić, czy zegra chodzi dobrze, czy 
źle. To jest bardzo ważne. Chodzi 


istotnie o to, byśmy nie dvsku. 

towali na temat, czy 2%2—4 

[czy nie; byśmy sobie nie kompli- 
(dalszy ciąg na str. 4-ej) 


KURIER POPULARNY 


ASTO NA LODZIE 


inowrocław wobec grozy zapadnięcia się 
Zamrożenie podziem: 


zapobiegło 


Najobłiciej obok Wieliczki 


katastrofie 


Chcąc zmienić wodę w lód, 


zaopatrzona w sól ziemia jestjpodjęto szereg prac przygoto- 


niewątpliwie w Polsce ziemia 
Kujawska. -Pierwsze otwory 
wiertnicze na terenie Inowroc- 


ławia dokonane były w roku 
1872 przez Niemców, pragną” 
cych zachęcić naród swój do 


ekspansji na Wschód. 

Sól kujawska miała więc o- 
odegrać rolę bodźca w szeroko 
zakrojonej akcji kolonizowania 
zachodnich połaci naszego kra- 
ju, za pomocą obcego elementu, 
płynącego z głębi ówczesnego 
cesarstwa niemieckiego. 


ROK 1909 


Na skutek wadliwej i bezpla- 
nowej budowy szybów oraz ko- 
rytarzy kopalnianych, miasto 
Inowrocław, a właściwie jego 
znaczna część stanęła w pew- 
nym momencie wobec grozy za” 
pddnięcia się w dół. Cienka 
warstwa ziemi nie była zdolna 
wytrzymać parcia na zewnątrz 
i stopniowo poczęła się obsu- 
wąć, słwarzając wyraźnie nie- 
bezpieczeństwo dla zamieszka- 


wawczych, sprowadzając jed- 
nocześnie do Inowrocławia spe- 


cjalne maszyny pomocnicze, 
mające służyć do zamrażania 
nagromadzonej w podziemiach 
wody. 


W tym celu wokół szybu, bę- 
dącym zbiornikiem wody, wier- 
cono szereg drobnych otworów, 
przez które 
wewnątrz rozmaite ługi, odzna- 


Taryfa 


(tg) Kilka dni temu donosi- 
liśmy, że Dyrekcja Miejskich 
Zakładów Komunikacyjnych wy 


wprowadzano do, 


czające się b. niskim stopniem 
zamrażania. Między innymi du- 
żą przysługę oddaje w podob- 
nych wypadkach amoniak, uży- 
wany przy budowie sztucznych 
lodowisk. Woda pod wpływem 
sztucznie obniżonej temperatu- 
ry zamienia się w lód, podtrzy- 
mywany w swej stałości przez 
otaczające go nisko zamarzalne 
płyny, 

W ten sposób zażeśnano raz 
na zawsze niebezpieczeństwo 
zapadów, które przez pewien 
czas groziło Inowrecławowi. 

ZAMIAST BRYŁ 
SOLANKA 


Obecna inowrocławska kopal- 


É B OE ARAIN CZ GODOWY CH 
mie podzeożecje: 


Fzezwoleniu na zawodowe 


—>—— 2 22 


ra . 
lymczasem przed zebraniem| 


nia soli, pracująca pn. „Solno', 
posiąda swój szyb znacznie na 
północ odsunięty od terenów 
dawnej kopalni i wydobywa sól 
sposobami bardziej nowoczes- 
nymi, bez obawy pozostawienia 
po swych robotach pustką zieją- 
cych korytarzy. 

Dzięki pomysłowi wyługowy- 
wania soli z ziemi za pomocą 
wodnych natrysków, Inowroc- 
ław uniknął ewentualnej rozbu- 
dowy niebezpiecznych „tuneli“ 
i stał się jedynym miastem w 
Polsce, stojącym jakgdyby na 
legendarnej, choć niewidzialnej 
„Górze Lodowej". 

A. W. Sieński. 
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wiciele stronnictw politycznych 


Nr 168 (594) 


Konieczna solułarność 


Rozpoczęta na szeroką skalę akcja 
kontroli cen ujawniła, jak to zresze 
tą było do przewidzenia, dwustron- 
ną solidarność. Z jednej strony czyn 
nik obywatelski, działając poprzez 
Społeczne Komisie Kontroli w soli- 
darnym wysilku wszystkich swoich 
reprezentantów, podiat walkę ze 
spekulacją, żerująca na kieszeni lu- 
dzi pracy, z drugiej zaś strony—spe 
kulanci ujawnili zrozumienie wspól- 
ności swoich interesów, organizując 
samoobronę przed „grożącym niebez 
pieczeństwem', ostrzegając się wza- 
jemnie o zbliżaniu kontroli. 

Pragnęlibyśmy gorąco, aby do tej 
ujawnionej dwustronnie solidarności 
dołączyła się trzecia, na którą jedu 
nak jak dotąd daremnie czekamy. 
Chodzi tu o dobrze pojętą solidar- 
ność uczciwych elementów kupiec- 
twa, zgrupowanych w samorządzie 
przemysłowo = handlowym, © soli- 
darność nie w wyzyskiwaniu i spe- 
kułacji, lecz o solidarność w zwalcza 
niu paskarstwa, 

Wszystkie Izby Przemysłowo-Han= 
dlowe zobowiązały się w terminie 
jak najszybszym dostarczyć Woje- 
wódzkim Delegaturom Komisji Spe 


%cjalnej spisy przedstawicieli kupiec- 


twa, delegowanych przez samorząd 
przemysłowo - handlowy do trójka« 
wych komisji kontrolnych. Nienmał 
jednocześnie ogłoszona została w 
n-rze 13 Dziennika Ustaw ustawa o 
wykony« 


wanie czynności handlowych. Ma 


komisji projekt 


rozpatrywany w MRN doszli do wniosku, że jona na celu walkę z tak rozpowsze- 
był przez 


rzedstawicieli klu- |podwyższenie taryfy w obecnym$ chnionym „dzikim handlem* oraz 


z 


stąpiła do wydziału przedsię-|bów radnych. W wyniku tych|momencie jest nieuzasadnione. 


biorstw miejskich z wnioskiem 
o podwyższenie taryfy tramwa- 
jowej w Łodzi. 

Wniosek podwyższenia tary- 
fy zawędrował z kolegium ma- 
gistrackiego do rozpatrzenia na 
torum komisji finansowo-budże- 


tych na nodkopanych terenach|towej Miejskiej Rady Narodo- 


ludzi. 


Skutkiem nieumiejętnej eks- 
ploatacji kopalni, zapadła się 
w 1909 roku jedna ze ścian 
szczytowych kościoła N. Marii 
Panny oraz dom, znajdujący 
się w pobliżu świątyni, tworząc 
dość dużą sadzawkę, na po- 
wierzchni której pływały kacz- 
ki uratowane w katastrofie dzię- 
ki jakiemuś przypadkowi, Wy- 
padek ten komentowany wów- 
czas szeroko nawet przez pra- 
sę zagraniczną, nie pociągnął 
na szczęście za sobą większej 
ilości ofiar w ludziach. Spowo- 
dował natomiast  bezzwłoczną 
interwencję władz „wtedy jesz- 
cze niemieckich, i zarząd kopal- 
ni przystąpił do robót, mają- 
cych zapobiec mogącym po- 
wstać w przyszłości zapadom. 


ZAMRAŻANIE 

Ponieważ płytko pod ziemią 
kopane korytarze po wydobuciu 
soli wypełniała bez reszty wa- 
da władze polskie po ustąpie- 
niu Niemców z Pomorza posta- 
nowiły stworzyć z niej jakgdy- 
by naturalne stemple w postaci 
lodu, doskonale  podtrzymuja- 
cego stropy. 


wej, która, jak się obecnie do- 
wiadujemy, obradować miała 
nad nim jeszcze przed zwoła- 


niem plenum MRN. 
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Nowe wielkie osiągnięci 
radzieckiej kinematografii 
Piotr I 
W tych dniach odbędzie 
Łodzi premiera monumentalnego 
dzieła produkcji radzieckiej „Piotr 
I“. Film ten ukaże nam į przypo- 
mni dzieje największego męża i po 
tężnego władcy, któremu Rosja za- 


się w 


wdzięcza okres najwspanialszego 
rozkwitu, 

„Piotr I“ — zrealizowany po mi- 
strzowsku przez utalentowanego 
reżysera Włodzimierza Pietrowa 


oddaje wiernie prawdę historyczną, 
podając ją ze strony najbardziej 
żywej -i interesującej. Realizm ce- 
'chujący całość oraz rozmach posz- 
|czególnych scen stawia to arcy- 
dzieło w rzędzie najwspanialszych 
osiągnięć współczesnej kinomato- 
grafii. 

Sceny oblężenia, fragmenty naj- 
zacieklejszych bitew — wywierają 
niezwykle silne wrażenie į zadzi- 
wiają wymową i żywiołową siłą 
ekspresji  Genialnej grze artystów 
należałoby poświęcić oddzielny ar- 


tykuł Nazwiska: N, Simonowa 
(rola eara), N, Czerkasowa (Ale- 
ksy) i M. Żarowa (Miecznikow) 


należą do najwybitniejszych. 
Całość — ze wszech miar godna 
obejrzenia. 
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Specjaliści przemysłu łódzkiego 
wyjadą do Czechosłowacji 


(t) W czasie pobytu delegacji 
przemysłu czechosłowackiego w 
Polsce, część jej, złożona ze spe- 
ejalistów w dziedzinie budowy 
maszyn włókienniczych odbyła 
w Łodzi konferencję z przedsta. 
wicielami tego przemysłu, W 
wyniku konferencji postanowio- 
no wyłonić -mieszaną komisję 
dla realizacji wspólpracy mię- 


dzy polskim i czeskim przemy. 
słem budowy maszyn tekstyl- 
nych. 

W najbliższych dniach uda się 
do Czechosłowacji delegacja spe 
cjalistów łódzkich, która uzgod- 
ni plan współpracy i zwiedzi 
zakłady tekstylne w Czechosło. 
wacji. 


Bezwzglętńdna walka z pijaństwem 


Wydział Admnistracyjny Zarządu 
Miejskiego w Łodzi podais do wia” 
domości: 

W ostatnich czasach daje'się za” 
obserwować wzmożóny objaw piłań” 
stwa wśród szerokich rzesz ludno” 
ści. Ziawisko powyższe szerzy SIę 
nagminnie i przenka do inteligencji: 
a nawet do młodzieży. ' 

Wyniki rozpraw karno 7 admini” 
stracyjnych w łódzkich Sądach Sta” 
rościńskich w sprawach o opilstwa 


nesuwają bardzo smutne refleksie i 
każą z troska patrzeć w przyszłość. 
O ile apele i przestrogi zameszczo” 
ne w prasie nie odniosą pożądanego 
skutku, władze administracyjne 
zmuszone będą stosować wober pi“ 
jaków surowsze sankcje oraz w ce” 
lach pedagogicznych — ogłaszać w 
dziennikach miełscowych — imona, 
nazwiska i adresy ich, tudzież kary 
na nich nałożone, 


obrad, wniosek o podwyżkę ta- 


stanowiono wycofać, Przedsta- 


(a) W ostatnim czasie coraz czę-| 
ściej do. Urzędu Pocztowego w Ło- 
dzi napływały zażalenia, że paczki| 
z zagranicy dochodzą adresatów! 
uszkodzone i niejednokrotnie wy- 
jęte są z nich różne drobiazg, W 
wyniku przeprowadzonej inspekcji 
|ipodejrzano o okradanie paczek! 
dwóch urzędników Rozparę i Ka- 
mińskiego. W czasie przeprowadzo- 
nej następnie rewizji w mieszka- 
niach ich wykryto szereg przedmio. 
tów, pochodzących z. paczek zagra- 
inicznych, 


| Sprawę skierowano do Sadu il 
jobaj sprawcy kradzieży 
¡zostali na 8 miesięcy więzienia każ 


Julian Hocbietd 


(dokończenie zę str, 3-61) 


jkowali tego zagadnienia sporami 
z zakresu teorii liczb lub sporami 
terminologicznymi. Są pewne rze- 
jczy, które 90 proc. PPS-owców od- 
czuwa i określa wyraźnie. Jeśli 
wśpólnym celem PPS i PPR jest 
nie walka, lecz współdziałanie 
wzajemne, to nikt rozsądny nad tą 
opinią 90 proc. PPS.owców nie bę- 
dzie przechodził do porządku. Jest 
bardzo wiele zasadniczych spraw, 
w których opinie PPS.owców i 
PPR-owców są identyczne lub zbli 
żone do siebie. Są inne sprawy, w 
których opinie te są podzielone. 
Jest wreszcie jedna sprawa, nad, 


PPR jako Partia nie może przejść) 
do porządku :oto jesteśmy — ol: 
brzymia większość, jeśli nie pra- 
wie 100 proc. naszej Partii — prze 
konani, że zegar jednolitego fron- 
tu nie chodzi dobrze. 


I lepiej nie Sprzeczajmy się © 
to, czy my mamy rację czy nie. 
Ten spór do niczego nie prowadzi. 
Można oczywiście rozbić zegar i w 
ten sposób udowodnić, że nie jest 
prawdą, jakoby chodził on źle — 
gdyż nie chodziłby wcale. Można 
także wymyślać tym, którzy sa 
zdania, że zegar źle chodzi. Można 
wreszcie zająć się teorią postrze. 
gania i mierzyć takimi lub inny- 
mi różnicami drogę do wspólne- 
go Spojrzenia. Ale najlepiej zwy- 
czajnie i po ludzku zająć się na. 
prawą zegara, tak żeby nie tylko 
wtajemniczeni, ale również prze- 
eiętni ludzie mogli ocenić, czy ze- 
gar chodzi dobrze — i odczytać na 
nim uczciwą godzinę, 


8 miesięcy wiezienia 


za okradanie paczek pocztowych 


| wspólnych celów. 


Tak więc obawa, iż taryfa 


ryfy tramwajowej w Łodzi po- |traruwajowa podrożeje, została! 


całkowicie zażeśnana. 


lat trzy oraz wydalenie ze służby. 
Oskarżeni tłumaczyli się, że dro- 
biazgi znalezione podczas rewizji Ww 


mieszkaniu pochodziły rzeczywi 
z 
przez nich zabrane dlategó, że nie 
wiedzieli, do której paczki należą. 


PACZPY AK M. 


 Macjonalizacia zdecydowa 


paczek uszkodzonych a zostały) 


ochronę uczciwego kupiectwa przed 
nieuczciwą konkurencją. Władze 
przed udzieleniem zezwolenia na 
prowadzenie przedsiębiorstwa będą 
śmiały obowiązek zasięgać opinii wła 
ściwych zreszeń kupieckich. W ten 
sposób samorząd sektora inicjatywy 
prywatnej będzie mógł wykażać 
właściwe zrozumienie swoich zadań 
i społecznych obowiązków. 

Biorąc udzial w Komisjach kon- 
troli społecznej czy też w zwalcza” 
miu „dzikiego handlu“ zorganizowa- 
ne kunpiectwo będzie mogło zdać ©- 
gzamin wobec szerokich mas konsu- 
mentów, egzamin z przydatności w 
rzeczywistym zaopatrywaniu powsze 
chnym w artykuły pierwszej notrze- 
by. (TAS) 


zeza 


odnośnie 1.632 przedsiękierstw poniemieckich 


(0 (W Łodzi zapowiedziana upań* 


wydziału przemysłowego i aprowi” 


dy, utratę praw obywatelskich nal zacyinego Zarzadu Mieiskiego oraz | pd 


istoia dyskusji 
| 


Także i my wierzymy w moż. 
liwość likwidacji różnie idelogicz- 
nych między PPS i PPR. Także i 
my sądzimy, że należy mieć w dys 
kusji ideologicznej perspektywę 
zbliżenia i zjednoczenia. Kiedy je- 
dnak stwierdziliśmy, że 
szczególne podkreślenie tej pers- 
pektywy akurat w momencie, w 
którym prawie wszyscy wyczu- 
wają, iż mechanizm jednolitego 
frontu wymaga usprawnienia — 


:|jest szkodliwe, to dlatego, że ów 


akcent musiał w tych warunkach 
wywołać niesłuszne wrażenie, iż 
chodzi o dominację, nie zaś o jed- 
ność, 


którą ani kierownictwo PPS, anif 


Tylko fakty 


Na pewno dobrze jest, kiedy 
klasa robotnicza uświadamia s0- 
bie różnice ideołogiczne między 
PPS i PPR. Ale uświadomienie to 
iw następstwie wyrównanie róż. 
nie będzie torować drogę ku jed- 
ności tylko wtedy, jeśli niczyjej 
świadomości nie będzie zaciem- 
niać — słusznie czy niesłusznie — 
poczucie krzywdy i nierówności. a 


osłabiać — wzajemną nieufność, | 


Sprawa jest istotnie praktycznej 
notury. Stworzyły ją fakty i roz- 
wiązać ją mogą tylko fakty. 


Taka jest istota i takie są pra. 
wdziwe warunki dyskusji ideolo- 
gicznej, a więc dyskusji -o praw- 
dziwym rozpoznaniu rzeczywisto- 
ści społecznje, przez nas samych 
tworzonej, ora” n ustaleniu wspól. 
nych środków dla osiągnięcia 


jakieś | 


limnych instytucji — 1350 przedsię” 


skazani | stwowierie ną podstawie materiałów |b'9rstw. 


Zarzutów przeciwko upaństwowie” 
u wpłynęło odnośnie 318 przedsię” 
biorstw. z czego uwzzlędn:ono 137 
wniosków. Wnioski te dotyczą prze” 
ważnie przedsiębiorstw pon'emiec” 
kich, których urządzenia zostały już 
sprzedane przez Okręgowy Urząd 
Likwidacyjny. Komisia odrzuciła 
wnioski co do 125 Spraw. postana” 
wiaiąc przkazać ie do rozstrzygnię” 
cia właściwym ministrom. 


Od orzeczeń komisii zaintereso” 
wani odwałali stę do Głównej Komi- 
sil w 95 sprawach  Ghodzi tu o 
przedsiębiorstwa. Stolące na granicy 
średniego | małego przemysłu. któ” 
Ire mogą zatrudnić od 50 do 100 rw” 
botników. 


Co do 1032 przedsiębiorstw nle 
zgłoszono żadnych sprzeciwów. a 
tym samym przechodzą one bezape” 
lacylnie na własnosć państwa, 


| Komasacja zakładów 
przemysłu hudowlanego 


(t) Ostatnio przeprowadzona 
została komąsacja miejskich za- 
kładów przemysłu budowlanego 
w Łodzi. Zjednoczenie tych 
przedsiębiorstw pod jeden wspól 
ny zarząd nastąpiło wskutek in- 
terpelacji, jaka w tej sprawie 
zgłoszona została przez irakcję 
PPS na Miejskiej Radzie Naro- 
dowej, Były to małe warsztaty 
i zakłady poniemteckie, które w 
swoim czasie przejął magistrat 
łódzki. Na czele każdego z za- 
kładów stał kierownik, który 
często w warsztacie rzemieślni- 
'czym zatrudniał 2 — 5 pracow. 
ników. Jasna rzecz, że koszta 
eksploatacji takiego karłowate- 
go przedsiębiorstwa miejkiego, 


były duże. a dochód miasta — 
minimalny Utrzymanie ich w 
pierwotnych formach organiza- 


cyjnych była by nonsensem. 
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nezulła 


KURIER POPULARNY 


doświadczeń 


MMK AK NAEEM MANNY 


i 


wojennych 


Przyjaźń narodów słowiańskich, carski panslawizm i rasizm 


Bliższa współpraca narodów 
słowiańskich nie ma zbyt do- 
brych tradycji z odległej prze- 
szłości. Panslawizm, wywodzą- 
cy się z Rosji carskiej, formu- 
łowany przez jego twórców ja- 
ko dążenie do zjednoczenia 
wszystkich ludów słowiańskich 
pod egidą korony carów — mu- 
siał z natury rzeczy wywołać— 
szczególnie w Polsce — zasad- 
nicze sprzeciwy. Wznowiony 
pod nazwą  neoslawizmu po 
wojnie rosyjsko-japońskiej, ró- 
wnież nie zdołał zapuścić korze 
ni, 


CARSKI PANSLAWIZM 

Dlatego, gdyby ktoś dzisiaj 
próbował, mówiąc o przyjaźni 
narodów słowiańskich — wra- 
cać pamięcią w przeszłość, nie 
odnalazłby w niej właściwego 
oparcia, Jest to zjawisko zupeł- 
nie zrozumiałe na tle odmien“ 
nej treści ustrojowej, jaka wy” 
pełniała życie ówczesnych 
państw. Rosja carska była kra- 


jem imperialistycznym, zabor-'becnie chcą kierować sie naro- aa 


KSIĄŻĘ CZARDASZA 


czym. Panslawizm traktowała|dy słowiańskie, budujące spe- 
jako próbę podporządkowania |cjalne więzy współpracy. Pro- 
sobie w pierwszej mierze państw |blem ten jest szczególnie waż- 


słowiańskich, słabszych od sie- 
bie. Kiedy to odpowiadało jej 
zaborczym planom, nie wahała 
się porozumiewać z narodami 
germańskimi, aby dokonywać 
rozbiorów państw  pobratym- 
czych. 

O tych faktach przypomina- 
my, ponieważ niektórzy ninte- 
gralni demokraci" — szczegól- 
nie -ci starsi wiekiem, którzy 
pamiętają dokładnie hasła pan- 
sląwizmu carskiego — próbują 
dowodzić, że historia powtarza 
się i że przyjaźń narodów sło- 
wiańskich zapoczątkowana w o- 
kresie wojny i kontynuowana o" 
becnie posiada stare cechy. 


CZY SŁOWIAŃSKI 
RASIZM ?. 

W obliczu zjazdu Komitetu 
Ogólnosłowiańskiego, należy 
przypomnieć, czym był pansla- 
wizm i neoslawizm, a czym o- 


ny w Polsce, gdzie na tym tle 
istnieje wiele zadawnionych u- 
przedzeń. 


Socjalizm wyklucza jakiekol- 
wiek pojęcia rasistowskie. Zwią 
zek Radziecki realizuje u siebie 
socjalizm. W Polsce, demokra- 
cja ludowa jest zresztą drogą 
do socjalizmu. Podobnie ukła- 
dają się stosunki ustrojowe. w 
Czechosłowacji, Bułgarii, czy 
Jugosławii. Jakiekolwiek zwią- 
zki między tymi narodami nie 
są zatym budowane na podsta- 
wach uznających  rasistowską 
więź słowiańską. Są one wyłą- 
cznie pokojową próbą szukania 
współpracy międzynarodowej 
między tymi, którzy poczuli się 
zagrożeni, a którzy — w myśl 
wskazań socjalistycznych 
mogą już dziś podtrzymać wię” 
zy współpracy. 


Idea przyjaźni słowiańskiej 
e jest za tym i nie może być 
przejawem nacjonalizmu grupy 
narodów powiązanych wspólno- 
tą językową i innymi więzami. 
Pokojowy charakter wystąpień, 
szukanie współpracy gospodar- 
czej na skutek podobieństwa w 
rozwoju, podtrzymywanie wię- 
zów kulturalnych, to najbar- 
dziej istotna treść przyjaźni, 
Na wszystkich zjazdach naro- 
dów słowiańskich podkreśla się 
potrzebę współpracy w związku 
z nienawiścią i zaborczością ger 
mańską, Czy fakt ten może je- 


dnocześnie świadczyć, że wróg|dami słowiańskimi są 


ny, ale w niczym nie zmienia 
ideologicznych zasad obrońców. 


REZULTAT DOŚWIADCZEŃ 
WOJENNYCH 

Podobnie należy patrzeć na 
rzekome związki między pansla- 
wizmem carskim, a ideą współ- 
pracy narodów słowiańskich. 
Zbieżność interesów Polski, Zw. 
Radzieckiego, Czechosłowacji, 
wynikające z sytuacji powojen- 
nej, nakazuje podtrzymywanie 
związków między tymi krajami. 
Panslawizm był przejawem im- 
perializmu; pod osłoną zbliżenia 
i współpracy zmerzano do u- 
trwalena zależności, do podpo- 
rządkowania słabszego silniej- 
szemu. 


Układ międzynarodowych sił, 
z którego wynika pobłażliwość 
mocarstw zachodnio - europej- 
skich w stosunku do Niemców 
— mało — chęć «uczynienia z 
Niemiec głównej bazy gospo- 
darczej USA w Europie, a więc 
tym samym przyśpieszenia od- 
budowy przemysłu niemieckie- 
go — zwraca się swym ostrzem 
przede wszystkim na wschód. 
Mierzy w Polskę, Czechosłowa- 
cję i inne narody słowiańskie, 
Doświadczenia ostatniej wojny 
wykazały że na tych terenach 
właśnie najwięcej płynęło krwi, 
najgroźniejsze szalały pożary i 
zniszczenia. Historia wojny 
przypomina jednocześnie, że 
Stalingrad stał się zwrotnym 
punktem w przebiegu walk. To 
są fakty. Współpraca i pogłę- 
bianie przyjaźni między naro- 
jedynie 


feli 


Umowy i życie 
Zawierane między- poszcze» 
gólnymi narodami i krajami ti- 
mowy o przyjaźni | wzajem- 
ńym poszanowaniu swoich 
praw małą bardzo wielkie zna 
czenie | poważne, pozytywne 
skutki dla obu stron, Zasadni. 
czym tyłko i kardynalnym wa 
runkiem jest Ścisłe WYKONY- 
WANIE PŁYNĄCEJ Z UMO- 
WY TREŚCI. Specjalnie w o= 
stątnim czasie po rzezi hitle- 
rowskiej, zwróconej całymi < 
swoim ostrzem przeciwko pań- 
stwom słowiańskim, umowy 
zawierane przez kraje fieżące 
u samej paszczy agresora, SĄ 
fundamentem, na którym zbit. 
dowany musi być przyszły po” 
kój I bezpieczeństwo całego 
świata. Demokracja polska do- 
brze rozumie | uczciwie wyko- 
muje swoje zobowiązania. 
Podpisany w Warszawie pakt 
polsko - czechosłowacki, nie 
jest dla nas dokumentem po- 
mnażającym akty w naszym 
archiwum państwowym. Świad 
czy o tym dobitnie wypowiedź 
wychodzącego na Śląsku Cje- 
szyńskim „Głosu Ludu”, który 
donosi o zapowiedzianym 0- 
twarciu w. Kudowie szkoły 
czeskiej dla DZIESIĘCIU zgło- 
szonych tam dzieci czeskich. 
Dziennik ten stwierdza, że 
przez wieki panowania Niemiec 
na tym terytorium, Czesi nie 
dążyli nigdy do zorzanizowa. 
nia tam własnej szkoły naro- 
dowej. Wiemy—pisze wspom- 
niany dziennik — że niewola 
niemiecka była ciężka, ale je- 
żeli potrafili to zrobić w Niem- 
czech malmniejsi ze Słowian, 
bo nawet Łużyczanie, dlacze- 
go me próbowali tego zrobić 
Czesi w Wałbrzychu, Kłodzku, 
Głuczycach czy Raciborzu?— 
Przecież o krok za miedzą mo. 


gli Znaleźć oparcie nie tylko 
morałne, lecz I materialne u 
bratnich narodów, Takie my- 


Tu mówi Kołderka — to jest|się pan! 
chciałem powiedzieć — Pierożek! działaczowi tak się w biały dzień 
Jakub Pierożek! Przyjdź Redak- zalewać? — mitygował gościa Pije 


To nawet nie wypadafęarzucił nam rasistowski oręż realnymi skutkami tego stanu 


walki? Technika uderzenia „waj OŃRŃ 


sza jedynie do podobnej obro- Antoni Pokorski. 


tor pod Kołderkie! Ale zaraz i 
musowo! Stało się społeczne nie*| 
szczęście! 

Otrzymawszy taki naglący te= 
lefon, pobiegłem zaraz do p si 
nego baru kawowego. 

W lokalu były kompletne pus=| 
tki. We drzwiach przywitał mnie| 
sam właściciel, zaaferowany i mo 
cno Speszorny, 
na półpięterku dolatywały skocz- 
ne tony znanej melodii: 

„Aztystki, artystki, artystki z 
variete 

Nie biorą miłości zbyt tragicz” 
nies., 
wyśrywane z uczuciem na akorde 
onie. Towarzyszył im głos męski 
i mocne przytupywanie, świad» 
czące o dużym poczuciu rytmicz- 
nym wykonawcy. 


— To ob. Szabrowicz, Redak-| 


torze, Przemysław, żałobę społe” 
czną uskutecznia i większego ro* 
baka zalewa! '-— objaśniał mnie 
Pierożek. 

— A co mu sie stało? — spy- 
tałem. 


— Jemu, póki co — nic jesz” 
cze, ale cały klub inicjatywy roz” 
bity! Siedzi prezes Kośmidro* 


wicz, siedzi ob. Rypka, podobnież 
— Tasak i Męczybuła! 

— Za co? 

— Sprawa polityczna — Dele- 
śatura Komisji Specjalnej! Idź, 
pociesz go Redaktor, bo o wiele 
się do gruntu zaleje, lokal demo" 
lować zacznie! Już dwie butelki 
rozbił, — z nich jedne, do polo- 
wy tylko wykończona., Zły znak! 

Na półpięterku zastałem Sza- 
browicza w towarzystwie harmo- 
nisty, przy dobrze napoczętej 
trzeciej butelce: 

Redaktor rozpoznajesz te wę” 
śierskie melodię? — zwrócił się 
do mnie. — Książę czardasza je” 
zdem — i nie ma o czym gadać! 
Maniu. powiadam ci, rżnij! 

— Panie Szabrowicz, uspokój 


Tylko z pokoiku buły znaleźli w składzie kilkadzie 


rożek, 

— Książę czardasza jestem! — 
zaryczał podniecony tancerz. — 
Co wypada? Czemu nie wypada? 
A aresztować porządnych ludzi 
w biały dzień — to wypada? 
Kośmidrowicz miał w kieszeni 
trochę twardych i miękich. Przez 
całe wojne oszczędzał! U Męczy» 


W ramach akcji, której celem 
jest wzmożenie eksportu polskiego 
węgla kamiennego, postanowiono 1 
nuchomić kilka nowych portów na 


siąt worków maki — podobnież 
zachodnio - pomorskim wybrzeżu 


zaoszczędzonych! Dla siebie o- 


szczędzał, czy dla nieszczęsnych, 
chleba spragnionych rodaków? Ja 
się pytam! — Tasak znowuż cen- 
nik zagubił i kiełbasy mu się po- 
mieszali. Pomylił 400 i 290 — te 
niby obecną urzędową cenę! A że 
chłop uczuciowy i zdenerwował 
się cholerycznie, fo ġo za to za- 
raz ueadząć musieli? To się na- 


zywa Delegatura? — U Rybki 
znowu ta jakaś „marżą* jem się 
nie podobała! Mówili, że za 


okrągła! A on tylko dla wygody 
klienteli ceny zokrąglać lubiał— 
do setki, żeby drobne oszczędzać, 
bo papier drogi, Tak pisali, sam 
czytałem! 

No i sam się teraz jeden zosta” 
łem, bez przyjaciół, bez kompa” 
nii, bez dachu nad głową! Bo 
strach mnie się do domu udar 
wać! Mam tam jeszcze tych kil- 
kanaście radioodbiorników, żała” 
bne resztki z tego, co się kiedyś 
za dobrych czasów na Ziemiach 


Bałtyku. Należy do nich również i 
Ustka (zwana do niedawna Postomi* 
nem), dobrze urządzony port u uj- 
ścia Słupii, 17 km na północ od Słup- 
ska, 

Od dłuższego czasu przeprowadza 
ne były tu przez Urząd Morski pra- 
ce, których zadaniem było przygoto- 
wanie Ustki do wykonywania czyn 
ności eksportowych Chodziło o u- 
rządzenie nabrzeży, ich oczysczenie 
i wyposażenie w dźwigi, uporządiko- 
wanie drogi wodnej i przygotowanie 
basenów do przyłimowania statków. 

Najważniejsze prace są już na tt- 
końiczeniu 

Otwarcie portu w Ustce ma duże 
ziaczenie dla życia gospodarczego 


DESZCZE 


Nowy pori polski 


na Pomorzu Zachodnim 


naszego wybrzeża zachodniego, Do- 
tychczas poza Szozocinem — wy- 
brzeże to było martwe, Z bHcznych 
znajdniących się tu portów żaden 
nie dokonywa! przeładunków, pomf- 
mo, że niektóre jak np. Ustka nie 
były zbyt zmiszczone na skutek dzia. 
łań wojennych. Ustka jest więc pierw 
szym uruchomionym portem, a po 
niej przyjdzię czas na Kołobrzeg i 
Świnouiście 

Prace nad rozbudowę porin mr Ust 
ce trwałą w dalszym ciągu W chwt 
H obecnej jest umohomiony: zaledwie 
jeden dźwig, natomiast przy dwu 
dalszych przeprowadzane są prace 
montażowć, Dźwigi te będą uru- 
chomione w najbliższych tygodniach. 

Port w Ustce posiada małą glebo- 
kość i bedize mógł przyjmować fe” 
dymie statki niewielkich rozmiarów, 
Ale właśnie naiwięcel takich statków 
kieruje Szwecja do portów polskich. 


padają 


Zbiory będą zupełnie dobre 


Obecny okres deszczów przyczynił 


E odst, A cy) »a zsemię do porawy sami w 

$ rę gaszym rolnictwie, Z całego kraju 
H nagle R do SOWY: napływają meldunki o znacznej pO- 
pa jest to żaden jadalny prawie sytuacii zbożowej i innych 

— I powiedz mnie Redaktor, rosin uprawnych. an 
co ja z tem dopustem Bożemjj Stan żyta przedstawia się lepiej 
mam zrobić? — pytał mnie za-ątż Średnio, a w niektórych okolicach 


frasowany Pierożek, 


o glebie leszowej i elinkowej zupeł- 
i Slas 


Gorzej przedstawia się sytuacłia z 
pszenicą ozimią, która ucierpiała z 
powodu silnych mrozów, a następ- 
nie wiosennej siiszy. Natomiast psze- 
nica jara, dzięki ostatnim  opadom 
deszczowym, została uratowana 

Jeżeli chodzi o zboża lekkie (jęcz- 
mień i owies), nastąpiła znaczna po- 
prawa i spodziewame są Zbiory śred. 
Natomiast zupełnei dobrze za- 


Nie zdążyłem odpowiedzieć, Je dobrze, Na Dolnym Śląsku nie. , 
kiedy płacz Szabrowicza ucichiąku Opolskim spodziewane są zbiory| powiadają się ziemniaki. Buraki u- 
nagle i przeszedł w mocne, reśgu-gZl) quintali z jednego hektara, W ii| cierpiały jedynie w okolicach o su- 
larne chrapanie. nych okolicach bardziej suchych — | chych gruntach. 
KIEŁ 12 q z jednego lia. 


Śli nurtują u nas — ale Polska 
o to nie dba. UMOWA JEST 
PODPISANA I POLSKA 
WPROWADZA JA W ŻYCIE, 

Natomłast ten sam dziennik 
przynosi wiadomość, że nad 
polskim nauczycielstwem na 
Śląsku. Cieszyńskim zawisła 
od paru miesięcy zmorą nic- 
pewności, — Czeskie władze 
szkolne zwalniają z posad na. 
uczycielskich Polaków, oieszą- 
cych słę szacunkłem I zauła 
niem polskiego społeczeństwa, 
Na ich miełsce przyimuje się 
innych, którzy aczkolwiek by- 
li oskarżeni © współpracę z 
Niemcami, dzisiaj są mile wi. 
tani przez czeskie władze 


szkolno, : 
Jesteśmy już x góry przeko- 
nam, że podany lakt przez 


czeski dziennik nie jest wyni- 
klem laklejś akcji, kierowa. 
nej przez owiłcjalne czynniki 
czechosłowackie. Znamy do- 
kładnie stosunki w krajach sło- 
wiańskich | wiemy, że wszę- 
dzie, tak zresztą jak u nas, są 
jeszcze ma odpowiedzialnych 
stanowiskach ludzie, którzy 
nie nauczyli się myśleć norma! 
nymi, demokratycznymi, postę ` 
powym! kategoriami. Są lesz- 
cze ludzie, którzy częstokroć z 
rozmysłem uprawiają kacyko- 
stwo. Są | tacy, którzy z nlo. 
nawłści do demokracii, doko- 
nują szeregu pociągnięć, mają- 
cych ma cełu właśnie wypa- 
czyć | znulszczyć charakter It- 
mów, prowadzących do zgod- 
nego, szczerego | uczciwego 
ułożenia słę wzajemnych sto. 
suunków. 

Dlatego oba nasze rządy, 
wszystkie demokratyczne o- 
środki polityczne obu krałów 
pracy | uwagi, aby wysiłki i 
dążenia społeczeństw słowiań 
skich nie padały oara złu. 
pich F niejednokrotnie  złośli- 
wych zarządzeń prowincional- 
nych wielkości... 

MJIEBREDE R I i 


KURIER POPULARNY 
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Młodzież, młodzież 


K "Kat oficialny kapitana spor. 
rowego ŁOZPN zawiadamia a powo 


1 


laria aż 20 kandydatów do -repre 
zentacii Łodzi na mecz z ..Victorią' 
Pilzno. Z zadowoleniem stwierdza- 
my, Że w stopniu nraiwiększym u- 
wzgłedniono zawodników młodych, 
dopiero wybiiających się. Jesteśmy 
przekonani. że pod tym samym ką- 
tem nstałona zostanie jedenastka re- 
prezentic ; è 
Komar jest iednym z najbardziej 
utalentowanych bramkarzy okręgu, 


ale nie miał dotąd okazji do wystę- 
pów w tak poważnym meczu, Ma- 
jąc do wyboru tylko tych dwóch: Pi 
<arczyka i Komara chętniej wypró- 
bowalibyśmy tómaszowianina. | 

W obronie Słaby z Kobaniewskim | 
powinisn stworzyć niezła parę. iak- 
kolwiek nie wzbudza ona zbyt w'el- 
kiego entuziazmu. No. niestety 
poza Włodarczykiem i Łuciem, któ- 


, młodzież! 


EEEE | mami WI OWC RA YI ZIE A O OZNA ZRYW A 


LOZPN szuka talentów 


Skoczylas, do którego jakoś nie mis- 
liśmy okazii nabrać zaufania., Bomba 
iest młodszy, Fornalczyk ma lepsze 
warunki fizyczne, dlatego Sądzimy, 


że raczej prawy łącznik Widzewa 
wdzieje koszulkę reprezentacyjna. 
Koczewski na środku nie czuje Się 
tak dobrze, k na lewym łączniku, 
tot raczei zestawienie wewnętrz 
nej trójki ataku: Fornalczyk — Ci 
4 sł ardziei prze- 
Kraszewsk? 


20 kandydaiów i „11“ ŁKS 


grają dziś 


Dziś o godz. 19 na boisku ŁKS ot] 
będzie się treningowy mecz kandy- 
datów do reprezentacji Łodzi z iede 
nastką ŁKS. Podczas treningu wy- 


rzy grać będa w niedzielę, dotąd 
nie ująwni! sie zdecydowany talent 
wśród naszych becków. Wszyscy 0- 
ni sa może dobrzy na nasze lokalne 
wielkości i lokalny poziom., Czy zda 
dzą ieduak egzamin w spotkaniu z 
tąk poważnym przeciwnikiem jak 
Victoria? 1... 

W pomocy zestawienie Korporo- 
wicz — Miller — Urbań, wydaje Się, 
nie ulegnie zmianie, 

Jeżeli na prawe skrzydło nie ma 
istotnie kapitan ŁOZPN imego kan- 
dydata, fo oczywiście grać będzie 


próbowaneę zostaną nasteptitjace dwie 
kombinacje: 


Komar; Słaby. Kopaniewski; Kor- 
porowicz. Miler. Urban: Skoczylas, 
Bomba. Koczewski. Gbyl. Kraszew- 
ski. 

Druga kombinacja przewiduje Ga- 
łązkę w obronie na mieiscu Słabego, 
Wochmę j Jóźwika w pomocy. Atak 
zestawiony byłby następniąco: Sko- 
czyłas. Fornalczyk. C'chock', Kocze- 
wski. Marciniak. 


Dział oficjalny ŁOZPN 
Komunikat kapitana 


1. Podaje się do wiadomości, że w 
dniach 21.6 i 22.6 r. b. ŁOZPN orga- 
nizuje międzynarodowe zawody pił- 
karskie z Viktorią Pilzno — Czecho- 
słowacja. 


2. Dnia 21.6 rozegrane zostaną za- 
wody z Repr, ŁOZPN dnia 226.47 z 
drużyną ŁKS-u. 

3. Do repr. Okręgu wyznacza się 
następujących zawodników: 

ZZK. Łódź, Pisarczyk, Korporo- 
wicz, Miler, Jóżwiak, Lewandowski, 
Koczewski, Skoczylas, Gwożździński. 

RTS. Widzew, Słaby, Gbyl, Ci- 
chocki, Fornalczyk, Wechna, Marci- 


niak, 

RKS. TUR. Łódź, Bomba, Kra- 
szewski. 

K. P. Zjednoczone, Urban. 


i 
j 


Concordia Piotrków, Kopaniewski, 

RKS. TUR, Tomaszów — Komar 
Zdz. 

KS. Boruta Zgierz — Gałązka. : 

Kapitanem drużyny reprezentacyj- 
nej wyznaczam Koczewskiego Hen- 
ryka. 

4. Zawodnicy wyznaczeni do repre; 
zentacji, wyposażeni w buty, skar- 
pstki i ochraniacze zgłoszą się w dn. 
21.6.47 o godz. 17.45 w. szatni na bo- 
isku ŁKS-u. 

5. W dniu 19.6.47 o godz. 19-ej wy- 
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Wyrzuty sumienia, jakie cdczuwał były o wiele 


silniejsze od egoistycznego żalu 


trata cennej towarzyszki. Daremnie szukał w pamię- 


ci jakiegoś siowa, którym podzi 


kolwiek lub przynajmniej zaznaczył, ù% oceniał jej 
miłość i pomoc. Żył w atmosterze tej czujnej tkliwoś- 
Gi, z taką naturalnością, z jaką poruszał się po swym 


mostku kapitańskim. 

Z any bólem spoglądal na 
które w slużbie dla niego ziiży 
Patrząc na jej usta. poruszające 
nie, nie drgajace nawet w chwili 
wargi oddechu, przypomniał so 
wymawiajacych słowa pociechy, 
tylokrotnie: 

— Wyolbrzymiasz wszystko 


am 


już w gorszych sytuacjach i wszystko jakoś szczęśli- 


związkowego Nr. 3 


znaczam trening między Repr. Ok- 
ręgu i drużyną ŁKS-u (2X25 min.) 
na boisku ŁKS. 

Zawodnicy obu zespołów stawią 
się w szatni o godz. 18.30 i zameldu- 


ją się u Przewodniczącego W. G. i D.; 


ob. Kobylińskiego Zbigniewa. i 

6. Za punktualne i obowiązkowe 
przybycie zawodników na trening i 
zawody czynię odpowiedzialnymi 
Kierownictwa Klubów. 

7. Po odbytym treningu ustalony 
zostanie skład drużyny reprezenta- 
cyjnej. 


KOMUNIKAT W. G. D. Nr 20 


1. W związku ze spatkaniami Vik- 
torii Pilzno w dniach 21 i 22.6.47 
zmienia się godzinę rozpoczęcia za- 
wodów wyznaczonych w te dni o mi 
strzostwo KL B i C jak następuje: 

Sobota dnia 21.6.47 godz. 16-ta 

Płomień — Polonia, Jutrzenka — 
Victoria, D.K.S — Błysk, Tęcza — 
IKP. 
Niedziela dn. 22.6.47 godz. 16-ta 

Skra Bał. — TUR. Skierniewice, 
Zryw Łódź — Ognisko, WIMA — 
Milic, KS. II, Huragan — Zryw Ko- 
ziny, Bieg — PKS. Pabianice junio- 
rzy, Gospodarze i boiska pozostają 
* bez zmian, 


wie przes 


—D 
obchodzą 
dobrze, że 
| A on 
| rachnnku, 
t 


dzielność 
to bardzo 


do tego stopnia, iż decydowała się towarzyszyć mu 


t 


bym się nepokoić, ale tobie powiedzie się napewno! 
Gzy nie odnosisz zawsze żwytiestwa? Ach, cóż cię 


zwałał się komplementować! Sam chwalił tylko jej 


Lekkoatletki pówinny wygrać z Czeszkami 


Wczoraj został ustalony skład re- 
prezentacji Polski na międzypaństwo* 
wy mecz lekkoatletyczny z Czecho” 
słowacią, który odbędzie się w nai- 
bliższą niedzielę w Poznaniu. 


takim zestaw 
s lepiej niż Marciniak. 

Tak czy inaczsi rsprezentacia Ło 
dzi, pod nieobecność ŁKSiaków, hę- 
dzie wielka próbą młodych sił. Pod 
tym kątem zreszta organizowany 
jest sobotni mecz z Czecham. Bez 
wzęłędu na iego wynik łódzkinu 
władzom piłkarskan należy: sie. uzna 
nie za wysilki rdobycią młodych 
talentów | umożkwienia im startu w 
Ipoważnych zawodach. 


ieniu powinien wy 


Oto nazwiska reprezentantek: 

100 m. — Hejducka, Moderówna; 
3006 m, — Moderówna, Słomczewska; 
skok w dal — Moderówna, Nowako* 
wa; 80 m. przez płotki — Mitan, Fel 
ska; skok w zwyź — Mitan, Felska; 
rzut oszczepem — Sinoradzka, Sta” 
chowicz; rzut dyskiem — Wajsów- 
na, Dobrzańska; pchnięcie kula 
Waisówna, Jasieńska. sztafeta 4x100 
rt, — Mitan—Słomczewska, Mode- 
rówaa—Hejducka. 


W składzie tym, jak widziniy, jest 
brak młodej į legitymującej się naj” 
jepszym wynikiem w pchnięciu kulą 
Ceślewicz z Krakowa. Zdaniem na- 
szym wystawienie Moderówny, aż 
w czterech konkurencjach jest mie- 


właściwe j w biegu na 200 m, po- 


na treningu 


Po tym treniugówym spotkaniu u- 
stałony zostanie ostatścznie skład 
reprezentacii Łodzi na sobotni mecz 
z Victoria“ — Pilzno. 


a A 


Gesi pilkarzy 


Zapowiedziany przyjazd piłka” |Łodzi do swego programu przy” 
rzy czeskich do Łodzi wywołał wjrżekł jednocześnie wyasygśnować 
sztabie lekkoatletów  zrozumiałe|ze swej kasy około 50.000 złotych 
zdenerwowanie i konsternację. Niena związek lekkoatletyczny. 
dziwimy się temu zupełnie: | O mistrzostwach napiszemy ju- 

Lekkoatleci są mało popularni | tro, 

i ich imprezy nie cieszą się Spe-| Dziś specjalnie podkreślić chce- 
cjalną frekwencją publiczności. my sportowy gest piłkarzy w sto- 
Cóż dopiero mówić, gdy konku- sunku do bratniej organizacji. 

KOCIE, stanowią piłkarze. Wów- Uważamy, iż zwolnieni jesteśmy 
SO PCZECH lekkoatletyczna — |; obowiązku dobierania 'pięknychi 
REWA językiem teatralnym — | słów i szurnnych haseł na okre | 
leży: ` SA À Ślenie gestu piłkarzy, bo sam fakti 

Duże wydatki organizacyjne o0*|; ZPR są 

; z jest dostateoznym dowodem, iż w 
raz pusta kasa skłoniły władze zarządzie ŁOZPN pracują praw- 
ŁOZLA do szukania najwygod-|dziwi sportowcy. 
niejszego wyjścia. Suma 50.000 zł. w znacznym 

Na -biurkach działaczy sporto- stopniu ułatwi władzom  lekkoa- 
wych zadźwięczały telefony. Je=| tletycznym realizację zakreślonego 
dna strona (władze lekkoatletycz= | programu i kto wie, czy nie przy- 
ne) zwracała się o pomoc, druga |czyni się ponadto, w pewnym O= 
(rnecenasi piłkarscy) prosiła 0|czywiście minimalnym stopniu, do 
cierpliwość i spokój. podniesienia poziomu lekkostlety 

Po paru godzinach w obozie jcznego w Łodzi. (1) 
lekkoatletów nastąpiła wielką zmia 
na. Energicznie zabrano się do pra. jA 
cy. Koło organizacyjne ruszyło. 
Lekkoatletyczne mistrzostwa Ło- 
dzi odbędą się w sobotę i niedzie- 
lẹ. Więc tak jak było zapowie- 
dziane. 

A stało się to dzięki temu, że 
Łódzki Okr: Zw. Piłkarski, doce- 
niając źriaczenie lekkoatletyki w 
sporcie, poszedł tak dalece na re“ 
kę miłośnikom bieżri, że włącza” 
|jąc mistrzostwa lekkoatletyczne 


| 


| 


ł 


SUL 


IRE 


złot.. Jeśliby szło o kogoś innego, mogła- 


ludzie? *Niech cię obgadują, skoro wiesz | jej ciała, a gdy usta 
nikt nie może ci dorównać!“ 

przyjmował to wszystko, jak wyrównanie 
jak' spłatę jakiegoś długu. Spokojnie po- 
I 


re obejmowa! 
na żaglowicach. Dlaczego? Dlatego, że było 
pochlebne posiadać żonę, zakochaną w nim 


odświeża jąc 


późno — te podróże były dla Iwonnywypoczynkiem. | nich bliskich dawne 
, spowodowanego u- | na wszytkie krańce świata! Ale — zrozumiał to za- 


Swe wyćcz 
ękowałby jej kiedy- | nosząc go 
dawał się 
ogarniało, 


swym życiem i ciężarem swych niepowodzeń z bez- 


względnoś 
holowniko 
skarżyłm ! 


tó nieruchome ciało 
ło się całkowicie. — 
się teraz tak oszezęd- 
przepuszczenia przez 
bie such tych warg, 
które styszał od niej 


dził sie ze 
szyn, gdy 


pracowali 


, kochanie! bBywałeś | trzasnąws 


kich si ty 


o litość, kiedy mógł ją jeszcze ocalić, on, który go- 


erpujące zadanie spełniała na lądzie. pod. 
cierpliwie na duchu i holnjae ze wszyst- 
„godniami i miesiącami całymi, gdy pod- 
atakom niesmakn i zniechęcenia, jakie go 
Przez te dwadzieścia lat obciążał ja caiym 
ma rzuciła: 
cią wraka, przekazującego ciągnącemu go 
wi wszystkie dczname ciosy. A gdy po- 
nu się wtedy w jadalni, gdy poprosiła go 


ją w ślubnej sukni.. 
miech jej drżących, 
gdy po raz pierwszy 
wsze na zmniejszenie wysilku swych ma- 
tylko Lauran napomknął mu o ich prze- 
u. odepchnaf ją okrutnie. zranił i wyszedł, 
zy drzwiami!.. 


które profancewaly © 
i torturowały go. 


Pochyk! się nad nią z krtanią, pełną łkań: 


mierających w różnych okresach ich życia, 
pragnąc zwiększyć rozpacz tych, którzy ich tracą, 
zalbierajac im jednocześnie kochane istoty takie, ja- 
kimi są w danej chwili i jakimi były niegdyś. Re. 
nand dostrzegł pod błękitmawymi, uparcie zamknie- 
tymi powiekami fwonny pierwsze spojrzenie, jakie 
grala wtedy 
mocno w ten upalùy wieczór czerwcowy.. Widział 


Skład reprezentacji Polski ustalony 


winna zastąpić panną Miecię inna za- 
wodniezka, gdyż w tej konkurenchH 
jak również na 80 przez płotki nai 
mniej będziemy mieć do powiedzenia. 


Szanse nasze na zwycięstwo po” 
adamy j nawet mimo braku Wala- 
ewiczównej. powinniśmy powtórzyć 
Chociaż 


si 
Sł 
sukces z ubiegłego roku, 
przepowiednie „papierowe często 
zawodzą, pozwolimy jednak sobie 
porównać siły obu reprezentacyj W 
poszczególnych konkurencjach. A 
więc: bieg 100 m, — wobec braku 
repr. Czechosłowacji Bemovej — po 
winien zakończyć sie podwójnym 
zwyciętswem Polek! Na 200 m. nie 
liczymy i punkty, które zyskaliśmy 
ua „setce“, powinniśmy stracić, cho- 
ciaż nie nazwiemy cudem, jeśli Mo” 
derówna zajmie drugie miejsce. Za- 
leżyć to będzie, czy konkurencja ta 
odbędzie się „po“ czy „przed“ sko* 
kiem w dal. Sądząc po wynikach 
Czeszek, uzyskanych na 80 m, przez 
płotki, nie dajemy paniom naszym 
żadnych szans. W rzutach, zwłasz” 
cza w dysku i oeszczepie powinny 
triumiować zdecydowanie Polki. Na- 
tomiast w pchnięciu kulą trudio 
przepowiedzieć iaworytkę, chociaż 
Czeszki fegitymują się lepszymi wy* 
nikami, Teoretycznie Czeszki są le" 
cze od naszych reprezentantek w 
skokach. Trzeba jednak wziąć pod 
uwagę lepszy stan skoczni czeskich 
od polskich, to wówczas sprawa zwy 
cięstwa pozostanie otwarta, Gdyby 
nawet skok w dal į w zwyż przyniósł 
6 czy 9 punktów nam straty i przed 
sztaietą Czeszki prowadziłyby w ten 
sposćh minimalną różnicą punktów, 
to w zwycięstwie meczu zadecydn- 
wałaby sztafeta 4 x 100 m. która 
powiana zakończyć się naszym zwy 
„cięstwem, a tym Sattyim przesądzić 
o wyniku całego meczu z 


Oczywiście, że pomiędzy rozwa" 
żaniami teoretycznymi, ą rzeczywi 
stością jest wielka różnica, a w po- 
jedynku zwycięscami zostają silniej= 
sł i leriej przygotewani. Nie będziemy 
przygnębieni nawet porażką. o ile 
nasze panie nie zawiodą! W każdym ` 
bądź razie, znaiąc dobrze wyniki 
Czeszek z prasy pozwoł' liśmy sobie 
przepowiedzieć minimalne  zwycię* 
stwo Polek mimo, że wystąpia bez 
Wałasiewiczówny j Kwaśn'ewskiej. 


K. K. 
LUUUUUU UUH LLLLLLUTLTLTI 


— Iwonno, kochanie moje! Iwonno!... 
Okry? jej nieruchomą 
zgrabnymi pocałunk: 


twarz namiętnym:. nie- 
ami, które nie przywierajy „do 
jego dotknęjy bladych warg ca- 


ła przeszłość wrócia do niego nagle, jak fala, wlewa- 

jąca się przez zerwaną tamę, Twarz, na którą pa- 
trzył, przestała być obliczem konającej, a ciało któ- 
ramionami cofnęło się w czasie i zmie- 
niło pod wpływem jego wspomnień, Bo śmierć w ja- 
kiś okrutny sposób odmładza tych, którym zagraża, 
bezlitośnie w pamięci 


patrzących na 
obrazy, miesza je i ukazuje u- 
jakby 


muzyka. lipy pachniały 


A potem przypomniał sobie uś. 
silących się na odwagę warg, 
leżąc w tym łóżku wyciągnęła 


do niego ramiona.. Walczy! z tymi wspomnieniami, 


hwilę, jaką przeżywał obeenie 


(C, d. n). 


Nr 163 (594) 


Dzień w Łodzi 


Telefow : red. dyżurnego 257-94, 


DYZURY APTEK 


Dzisiejszej nocy dyżurnia apteki: |Świata radia" 15.30 Pog: sportowa. 
Rembielińskiego, (Andrzeja 28), Sży-|1540 (Ł) XVIII aud. z cyklu „Za- 


mańskiego (Rokicińska 8), Zundele- | gądki muzyczne”. 


wicza (Piotrkowska 25), Szlinden 
bucha (Srebrzyńska 67), Kasperkie- 
wicza (Zgierska 54) Lipieca (Piotr- 
kowska 193), Pastorowej (Łagliew 
nicka 120), Pawłowskiego (Piotr 
kowska 307). 


ZATŁATRIEE 


PAŃSTWOWY TEATR 

WOJSKA POLSKIEGO 

W dniu dzisiejszym o godz. 17-ej 
+ przedstawienie specjalne opery ta- 
rodowej Bogusławskiego — Stefa- 
niego „Cud mniemany czyli Krako- 
wiacy i Górale* dla goszczących w 


> 


Lodzi przedstawicieli Komitetu 
Ogólnosłowiańskiego, 
Passe-partout nieważne. 
TEATR TUR 
Dzisiejsze przedstawienie „Ślu- 


bów panieńskich“ zawieszone z po- 
wodu udziału zespołu TUR w uro- 
czystym przedstawieniu  „Krako- 
wiaków i Górali“ w Teatrze W. P, 
dla delegatów Komitetu Ogólnosło- 
wiańskiego. i 

Bilety na odwołane w dniu dzi- 
siejszymm przedstawienie „Ślubów 
Panieńskich'* ważne w dniu 20.6. 
1947 roku, 

TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 

„LUTNIA* 

Gościnne występy Elny Gistedt. 

Dziś o godź. 19-ej w dalszym cią- 
gu piękna operetka w 3-ch aktach 
z muzyką EB, Kalmana „Księżnicz= 
ka Czardasza% W roli tytułowej 
wystąpi znakomita śpiewaczka EL- 
NA GISTEDT. 

TEATR RAMERALNY 
DOMU ŻOŁNIERZA 
(ul, Daszyńskiego 34) 

Dziś o godz. 19.30 najweselsza ko- 
media G: B. SHAW'a „ŻOŁNIERZ 
i BOHATER“. Kasa czynna 109- -12 
i od 15-ej. Tel 1238-02. 


TEATR „SYRENA" 
Traugutta 1 
ostatni tydzień 
Dziś „Artyści* "z piosenkami Z. 
Gozdawy 1 W. Stępnia z A. Dym- 
szą w roli głównej na czele zespołu 
„Syreny. 
Pocz. przedst. o godz. 19.30. Kasa 
czynna od godz. 10—13 į od 16-tej. 
Tel. 272-70. 


KAWIARNIA-DANCING „Maskotka“ 
ni. Piotrkowska 84. Występy arty- 
stów Graz koncert znakomitego jazzu 
B-ci Łopatowskich 


P N 


J KONCERTY 


XXXIV KONCERT SYMFONICZNY 

Najbliższy Koncert w Filharmo- 
nii poświęcony będzie w całości 
arcydziełom Mozarta, W pragramie 
Symfonia g-moll, Uwertura do op. 
„Wesele Figara* oraz koncert for- 
tepianowy A-dur, który odegrą uta 
lentowany pianista Edmund Rezlet. 
Dyryguje Władysław Raczkowski. 

Bilety do nabycia w kasie kina 
„Bałtyk*, 


Popis operowy 
. 
konserwatorium 

Państwowa Wyższa Szkoła Mu- 
zyczna w Łodzi organizuje doroczny 
popis sekcji operowej wydziału 
wokalnego. Popis odbędzie się w 
Teatrze Wojska Polskiego w sobotę 
21 czerwca o godz. 15 i zostanie 
powtórzony 22 czerwca.o g. 11.30. 
Program wypełnią 3 fragmenty z 
oper, reprezentujących różne style 
mużyczne i sceniczne, Zostanie wy- 
stawiony I akt „Wesela Figara" 
Mozarta, prolog z opery „Wesołe 
kumoszki z Windsoru“  Nikolat'a 
4 TM akż  najświetniejszej „opery 
Moniuszki „Straszny Dwór“, Jako 
soliści wystąpią studenci wydziału 
wokalnego Państwowej Wyższej 
Szkoły Muzycznej i uczniowie Śre- 
dniej Szkoły Muzycznej z klas 
profesorów Adeli Comte-Wilgockiej, 
Grzegorza Orłowa i Tamary Sa- 
mujłło. 


Ia Ea nu. 


PODZIĘKOWANIE 


Prof. Dr. Popowskiemu 
Sroczyńskiemu za uratowanie ý 
dziecka, a Siostrom Oddz, II D. j 
szpitala Anny Marii za troskliwą g 
opiekę, składają serdeczne podzię- f 
kowanie f 

Rodzice A. F. Bieniasowie 4 
Łódź, ul. Wojska Polskiego 40.5 


ý 
i dr. Ą 


KRK KKIARIKKK 


s Młodociani uciekinierzy 


RADIO Dele 


CZWARTEK 19 CZERWCA 
13,00 Aud. szkolna — Transm, z 
sali „Roma”, 14,00 „Gościna wśród 
gwiazd” — montaż sł-muz. 15.00 
„Śpiewajmy piosenki“, 15.25 „Ze 


16.00 Dziennik. 


1612 Muzyka lekka (pł), 16.25 
Brahms — Kwartet B.dur Nr 3. 
1655 Aud. dla młodzieży. 17.10 


(Komen, gospod, 17.20 „Muzyka dla; 
wszystkich“, 18.20 „10 minut poe- | 
zji“. 18.30 „Nauka przy głośniku”. 
18.55 (Ł.) „Stefan Okrzeja* — aud. 
oświat, TIJRu, 19.05 „Głos Mło- 
dych". 19.15 (Ł.) Fel. R. Matuszew 


skiego „Celestyna* — w Teatrze 
WP. w Łodzi” 19.25 (Ły Wiad. 
sport, 19.30 (Ł) Recital śpiewaczy 


E. Hoffmanowej. 19.50 
„Goście słowiańscy w Łodzi”, 20.02; 


berta. 21.00 „Powrót Odyssa* 
|słuchow. 21.25 „Melodie świata”, 
21.45 „Pokrzywy nad Brda, 22.001 
„Popioły 
(1) X-ta aud, z cyklu poświęconą 
twórcz. K. Szymanowskiego w 
oprac, mgr St Golachowskiego. 
23.00 Ostat. wiad, dziennika. 23.25 
(Ł) Koncert życzeń. 23,57 (Ł) Pro- 
gram lokalny na jutro, 


Zycie partyjne 
PPS 


Z ramienia Wojewódzkiego Komite= 
tu Polskiej Partii Socjalistycznej 
zostali delegowani: 

Koło przy P.Z.P.W. i B. Nr 22 nl. 
Kątna 29 godz, 16 min. 30 — tow. 

Marczak Józef, 

Koło przy P.Z.P. Jedw. Gal. Nr 8 
ul, Dąbrowska 21 -— godz., 13 min, 
15 — tow. Kadler Robert. 

P.Z.P.B. Nr 8 ul. Kilińskiego 2 — 
godz. 16 — zebranie międzypartyjne 
— tow. Szwajcer Michał. 


pna A WOW O 


Komunikat OKZZ | 


W związku z przyjazdem do Ło- 
dzi Pienum Komitetu  Ogólnosło- 
|wiańskiego, Okręgowa Komisja 


Związków Zawodowych w Łodzi! 
wzywa wszystkich iudzi wolnych w! 
|dniu dzisiejszym od zajęć, ażeby o 
godz, 10 rano na trasie przejazdu 
od Dworca ulicą Narutowicza, ze- 
brali się licznie j owacyjnie witali 
przejeżdżających gości, do ulicy 
Piotrkowskiej do Grand Hotelu, 
Okręgowa Komisja Zw, Zaw. 
w Łodzi 


Za handel 


bimbrem 
:a) Delegatura Komisji Specjal- 
nej w Łodzi skazała na 6 miesięcy | 
obozu pracy Bronisławę Napiórków| 
ską i na 1 miesiąc Władysława! 
Krola za handel bimbrem. | 


i 


$ 


| 

| Podczas rewizji w mieszkaniu 
|Napiórkowskiej mieszkanki Skier- 
niewie, znaleziono 45 1, bimbpru. 
jprzeznaczonego na handel, Krol, 
jzam. w pow. Skierniewickim we 
lwsi Borowinv  trudnił się dostawą 


|bimbru do sklepów spożywczych, 


Oszukiwała 
kartkawiczów 
(h) Komisja Specjalna w czasie 
kontroli sklepu rzeźnickiego Kazi- 
miery Edyko w Łodzi, wykryła, że 
przedsiębiorcza sprzedawczyni od- 
dzielała słoninę od mięsa przydzia. 
łowego, którą sprzedawała niele- 
galnie po wyższych cenach. Edyko 
skazano na 3 miesiące obozu pracy. 
pracy, 


Kto ukradł pasy 


(a) W Państwowei Fabryce Nr 1 
w Rudzie Pabianickiej, nieznani 
sprawcy skradli ubiegłej nocy trzy 
pasy transmisyjne 


Oto skutki 


(a) W dniu wczorajszym zmarł 
Leon Miklaszewski, zam, w Lodzi 
przy ul Zamenhofa 29, powodu 
nadmiernego spożycia alkoholu, 


z 


(a) Z domu RTPD zbiegło trzech 
|ehłopeców: 16-letni Jerzy Laśnicki, 
[15-letni Waldemar Nitka i 17-letni 
Jan  Plesiński, którzy zabrali 
lsobą szereg drobiazgów. będących | 


|włazmiością domu, 


ze 


KURIER POPULARNY 


Str. 7 


gaci narodów słowiańskich 


- przybywają dzisiaj do naszego miasta 


(sg) Uczestnicy obrad plenum | 
Komitetu Ogólnosłowiańskiego w 
Warszawie przybywają w dniu 
dzisiejszym do Łodzi. Przedstaw!” 
cielom delegacji radzieckich, cze” 
skich, słowackich,  jugosłowiań” 
skich 1 bułgarskich towarzyszyć 
będą reprezentanci polskiego To” 
warzystwa Słowiańskiego. 

Komitet przyjęcia opracował już 
program jednodniowego pobytu 


delegacji słowiańskich w Łodzi. | rano. 
W skład komitetu wchodzą przed” | wycieczki udadzą się na śniedanie 
(Ł) Rep |*tawicieie władz cywilnych i woj* do hotelu, po czym o godz. 10-ej 
,udadzą się na zwiedzenie 
Dziennik. 20.30 Utwory F, Schw |związków zawodowych, ster nau” | dów. Przemysłowych Schelblera i 
u |kowych, Hterackich, prasy itd, Na | Grohmana. 


śkowych, partii politycznych, 


dworcu kolejowym, przed gma 


S. Żeromskiego. 22.15|chem Zarządu Miejskiego i przed |ferencję w gmachu Uniwersytetu 
jŁódzkiego. O godz. 14-ej obiad, 


Grand - Hotelem, gdzie goście się 
zatrzymają, wywieszone -zostały 
na wysokich masztach flagi po” 


(a) Dnia 25 marca br. w mieszkaniu 
Janiny Odrobińskiej przy ul. Trębac- 
kiej 16, pomocnica domowa 20-1etnia 
Bronisława Młynarczyk w czasie 
sprzątania mieszkania znalazła mię- 
dzy ramami okiennymi woreczek, za 
wierający 40 dolarów w złocie. Mły- 
narczyk nic nie mówiąc właścicielce 
mieszkania o swym odkryciu, dola- 


ry zabrała. 
Po pewnym czasie Młynarczyk dała 


swej znajomej Irenie Jurek 20 doła- | 


rów, prosząc ją o ich sprzedanie i 
wyjaśniając, że dolary te otrzymała 
od cioci z Ameryki w puszcze z kon- 
serwami, Jurek z kolei zwróciła się 
do Leona Babucy z prośbą © pośred- 
niczenie w sprzedaży. Babuca udał 
się do jubilera Stanisława Świerka, 
który kupił dolary ża sumę 43 tys. zł. 

Po wykryciu kradzieży Odrobińska 
skierowała sprawę do Sądu. 


-aenn a m ae mz e. 


ry od „cioci” z Ameryki 


nie przyniosły szczęścia 


szczególnych narodów soenan: 
skich, reprezentowanych w wy” 
cieczce. | 
Wbrew dotychczasowym zapo": 


o tyle w porze obiadowej rozdzie” 
lą się na tztery grupy. I tak profe“ 
sorów słowiańskich podejmować 
będzie Uniwersytet Łódzki, pisa” 


wiedziom, delegacje nie przyjadą |rzy — Zw. Zaw. Literatów, przed” 


samochodami, lecz koleją i uro“ 
czystość powitania odbędzie się 
w związku z tym, nle na granicy 
miasta, lecz na dworcu Łódź ~ 
Fabryczna, 

Przyjazd nastąpi o godz, 9,30 
Po powitaniach uczestnicy 


Zakła” 
Na godz. 11.30 wyznaczono kon 


O ile we wszystkich lmprezach 


Pen wezmą udział zbiorowo, 


——a AM —— 


| W dniu wczorajszym na ławie o- 
skarżonych zasiadła Bronisława Miły- 
narczyk i jubiler Stanisław Świerk, 
który kupił obcą walutę bez zezwo- 
lenia urzędu dewizowego. 

W czasie rozprawy Młynarczyk 
przyciśnięta do muru przyznała się 
do kradzieży. Świerk natomiast tłu- 
maczył się, że dolary kupił jako złom 
i oddał je natychmiast do przetopie- 
| NIA, 

Sąd pod przewodnictwem sędziego 
jMaurera skazał Bronisławę Młynar- 
|czyk na rok więzienia, Irenę Jurek 
|na 2 miesiące więzienia i 7 tys. grzy- 

wny, Babucego na 2 miesiące więzie- 
nia i 10 tys, grzywny, oraz Świerka 

na 2 miesiące więzienia i 20 tys. grzy 
wnj;. Wszystkim skazanym wykona- 
nie wyroku zawieszono na przeciąg 
dwóch lat. Ą 

Oskarżał prok. Cybulski. 


AIEURZĘDOWA TABELA GYGRANYCH 


5-ty dzień ciągnienia Il-ej Klasy 
50-e! Jubileuszowej Loterii 


Wygrana 1.000.000 zł Nr 63005 (pa- | 
dła w Kielcach). 


Wygrana 500.000 zł Nr 57367 (pa- 
dła w Poznaniu). 


Wygrana 100.000 zł Nr 47039 


Wygrane po 20.000 zł NrNr 2247 
24464 29205 29713 39833 61587 


Wygrane po 10,000 zł NrNr 1073 
9397 9785 10014 11174 11517 13429 
15031 16998 20072 33415 34347 35277 
39683 41232 41368 50992 56089 57337 
57886 59202 65870 


Wyśrane po 5.000 zł 
13522 18383 19434 22920 
29056 29598 33248 33822 
38147 38752 43725 43763 
52480 55767 57617 58310 59777 66310 
69962 70438 71274 72832 74813 


Wygrane po 2.000 zł NrNr 294 679 
2011 2238 4306 4681 5081 5941 6356 
8267 8486 8487 9329 11843 12498 
14974 15263 15819 15900 16860 17387 
17487 18022 19208 19216 20567 23350 
23412 23931 24285 25813 26554 26772 
27452 27660 28147 28442 28861 29562 
33434 33771 36429 36900 37103 37951 
40322 41006 41161 41530 42569 44025 
44455 45118 45638 47145 47596 48799 
19243 49889 49956 50253 51107 51380 
51603 52671 53625 53928 54120 54829 
55590 56898 57322 57959 59591 59966 
60858 61004 61810 62379 65305 65563 
66249 67455 67520 68537 68879 69829 
69840 70129 71058 71573 71656 72011 
74074 


NrNr 
25615 25667 
34532 36233 
45600 47212 


6990 


Wygrane po 500 zł 
z 3-śo dnia ciągnienia 


83 107 146 298 359 398 603 691 734 
759 770 852 880 919 1007 40 48 173 
243 412 419 471 515 644 647 740 823 
B44 860 900 930 962 968 995 2016 96 
118 169 191 337 340 412 419 454 
557 640 656 714 760 761 816 937 
3007 15 20 75 78 86 117 139 401 
458 470 491 504 573 619 743 769 
886 957 4068.124 182 283 396 410 
458 512 557 587 626 638 715 858 978 
5004 201 259 265 273 287 326 436 538 
541 596 634 676 762 892 896 98t 6015 
118 136 217 288 293 339 396 455 575 
732 832 866 886 916 7328 338 387 433 
445 582 596 604 616 738 740 754 772 
794 823 838 908 910 925 8143 186 283 
287 291 330 424 477 492 673 718 9032 


948 
454 
839 
457 


| 67 102 233 346 439 515 578 597 605 


61: 671 714 726 741 856 864 


Dalszy ciąg wygranych po 


474 | 


10009 112 134 135 182 267 367 372 
| 374 409 441 455 491 499 514 555 611 
| 635 688 701 704 817 907 11052 071 098 
| 215 377 567 579 625 677 679 698 719 
| 743 758 780 847 982 12061 122 147 150 
1159 297 355 372 377 380 460 471 599 
|, 663 841 866 949 992 13037 263 360 375 
462 479 523 535 572 614 629 670, 715 
747 815 992 14134 137 138 398 402 
419 458 510 610 696 705 710 799 15091 
1113 123 124 211 236 371 487 526 609 
610 640 660 664 695 710 727 905 920 
| 16028 116 216 304 343 367 370 414 417 
502 580 632 768 819 936 977 17138 246 
| 551 601 717 739 823 894 18176 233 276 
360 413 417 494 514 590 663 781 944 
960 962 992 19003 034 035 141 277 352 
375 424 431 550 695 703 731 758 760 
841 858 958 


20007 009 119 191 263 332 357 486 
546 590 596 601 629 631 682 768 792 
837 854 913 931 943 952 21014 076 128 
160 205 207 239 384 393 487 535 569 
572 581 643 774 784 870 909 923 938 
948 975 991 22023 134 186 248 354 385 
437 482 513 558 578 697 902 908 949 
995 23068 100 138 143 317 331 429 461 
531 546 657 672 867 873 912 24055 103 
172 184 237 244 273 404 511 562 650 
688 699 778 922 25007 058 085 200 215 
266 301 342 350 381 388 392 448 463 
519 529 575 601 719 817 895 903 919 
923 935 26051 098 129 182 199 236 313 
398 526 597 837 860 877 976 27080 132 
189 228 258 289 293 329 330 338 344 
į 445 639 741 823 880 28058 176 193 299 
328 356 467 468 511 564 589 660 739 
900 956 977 29032 047 065 075 221 231 
336 344 372 441 470 506 553 686 699 
865 879 953 


30131 202 247 248 385 426 436 477 
647 654 702 708 743 789 843 851 870 
909 947 958 975.987 994 31016 074 079 
144 341 358 367 401 460 503 542 798 
830 868 924 985 32046 048 107 124 127 
398 503 511 539 573 601 633 651 666 
713 809 849 33082 124 174 199 294 313 
354 435 516 632 640 682 765 34032 114 
168 491 497 586 680 707 727 860 870 
878 880 895 946 999 35170 259 329 334 
379 413 439 515 575 598 660 765 800 
906 961 36011 045 106 183 210 229 245 
354 372 373 665 796 852 37041 057 088 
171 211 252 319 399 436 526 640 660 
823 872 38005 093 189 204 216 266 347 
536 564 582 645 741 798 834 836 3%29 
217 245 246 315 435 454 580 696 938 
941 984 


500 zł podany będzie jutro 


stawiciell prasy słowiańskiej 
Zarząd Źw. Dziennikarzy, zaś dzia 
łaczy robotniczych — Okręgowa 
Komisja Związków Zawodowych. 
We wszystkich spotkaniach udział 
wezmą łódzcy posłowie. 

Dalej o godz, 177ej wszystkie de“ 
legacje zaproszone zostaną do Te" 
atru Wojska Polskiego na repre 
zenńtacyjne przedstawienie „Kra* 
kowiaków i Górali”. 

Po spektaklu goście podejmo” 
wani będą o godz, 19,50 przez 
Wojewodę łódzkiego w gmachu 
j Urzędu Wojewódzkiego. 

Wieczorem delegacja opuszcza 
Łódź, udając się na Dolny Śląsk, 
do Wrocławia, 

Ogółem zawita do Łodzi ponad 
25 przedstawicieli bratnich naro” 


| 


"dów słowiańskich. 


Na martwym punkcie 


„Mniej więcej trzy czy cztery mie- 
siące temu niemal cała prasa poda= 
łą wiadomość o tym, że w Łodzi zor= 
gamzowana zostanie centrala wezwań 
pogotowia ratunkowego, Co najbara 
dziej kompetentni fachowcy wska- 
zywali ma to, że obecny stan rzeczy 
w naszym mieście lest niezadawala- 
jacy i wymaga reformy ! zdawało 


się, że lada dzień projekt zostanie 
zrealizowany. 
Tymczasem sprawa ta dawno już , 


ucichła. Władze, kompetentne do 
stworzenia tej potrzebnej placówki 
ratunkowej, nabrały wody w usta. 
Czym się to tłumaczy — trudno po* 
wiedzieć, 


Faktem jest, że działające na na. 
szym terenie pogotowia ratunkowe 
pracują w ciężkich warunkach. Po- 
gotowie Miejskie, Czerwonego Krzy= 
ża i Ubezpieczaln! Społecznej posia* 
dała w sumie 12 karetek dlą potrzeb 
nagłych i ta ilość jest daleko nie 
wystarczająca, jak na przeszło pół. 
milionowe skupisko ludzkie, jakim 
jest Łódź. O tym, żeby tę Ilość kg- 
retek powiększyć, nie ma mowy ze 
względu na brak funduszów. Tu też 
tym pilniejsza staje się kwestia s 
ordynowania działalności wszystkich 
pogotowi i założenia centrali weęz= 
wań, 


Za urzeczywistnieniem tego prow 
jektu przemawiają jeszcze inne wzzlę 
dy, o których mówili inicjatorzy Cen 
trali. Ludność jest przy obecnym 
systemie załatwiania nagłych wypad 
ków — zupełnie zdezorientowana. — 
Zdarza się często, że do jednego nie- 
szczęśliwego wypadku wzywa się 
jednocześnie kilka karetek: W tym 
czasie, gdy np, do jakiegoś błahezgo 
wypadku wyjeżdżają jednocześnie z 
kilku instytucji karetki — w innym 
wypadku poważnym czeką się na 
zbawienną pomoc lekarską, która 
nie może, z braku karetek, przyie” 
chać na czas, A łatwo sobie wyobra. 
zić, że w grę może niekiedy wcho- 
dzić życie ludzkie, 
Wreszcie, co nie jest bez znacze” 
nią, pamiętać trzeba też o tym, że 
obecnie doprawdy kwestia wyjazdu 
pogotowia do nagłych wypadków nie 
jest należycie rozwiązana, Kto np. z 
łodzian wiedział, lub wie o tym, że 
karetki Pogotowia Miejskiego wy» 
jeżdżają wyłącznie do wypadków i= 
licznych, albo, że pogotowia Ubez- 
pieczalni za żadne skarby do wypad 
ków ulicznych nie jadą, a obsługują 
tylko ubezpieczonych, których znów 
nigdy „nie załatwiać Pogotowie 
Czerwonego Krzyża? 
A dlaczego tak jest? Bo brak doe 
statecznej ilości karetek. To też, je= 
śliby. Centrala Wezwań pogotowi 
ratunkowych została stworzona, wszy 
stkie tẹ komplikacje i rozbieżności w 
końipetencjach różnych insytuciię zo» 
stałyby raz na zawsze usunięte. Po- 
gotowie Centralne miałoby jedna 
centrałkeę, jeden numer telefoniczny, 
na który alarmowano by wszystkia 
jnagłe wypadki. Centrala wysyłała» 
by na miejsce tylko jedną karetkę= 
Zaoszczędzilibyśmy sobie kłopotu, 
wykorzystalibyśmy do maksimum 
tabor, pogotowi I zaprowadziibyśmy 
w ich pracy pewien ład. 

Dlaczegóż więc sprawa ta utkneła 
na martwym punkcie? 


STG. 
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AMPUŁEK ZNIKŁO BEZ ŚLADU 


Kradzież penicyliny 


w (Centralnej Składnicy Sanitarnej w Łodzi 


(a) 
Sanitarnej w Łodzi przy ul. Ko- 
perńika 67—69 w nocy z dnia 
9 na 10 czerwca br. zginęło 
1.100 ampułek penicyliny po 
100 i 500 tys. jednostek. 

Magazyny te są pilnie strze- 
żone i 


dnia po zakończeniu 


Z Centralnej Składnicy|graniczącą ze Składnicą i za-|i innych, obsługiwanych przez 


brali jedynie penicylinę. Tysią-|Centralną Składnicę Sanitarną, 
ce buteleczek i kartonów róż-|cierpią na brak penicyliny, O- 
nych medykamentów pozostało|środki Zdrowia i inne punkty 
nietkniętych. lecznicze zmuszone są do stoso- 

CSS wyznaczyło 50 tys. na-|wania tego radykalnego środka 
grody dla tego, kto ułatwi wy-jtylko w wypadkach bardzo już 


plombowane każdego krycie sprawców kradzieży. Set-|groźnych, tymczasem na wolny 
pracy.|ki szpitali na terenie woj. łódz-Irynek po  paskarskich cenach 


Znajdujące się w nich medyka-|kiego, poznańskiego kieleckiego' wędruje penicylina kradziona. 


menty pochodzą przeważnie z 


transportów UNRRA, szwajcar-| 


skich lub szwedzkich i są trud- PB milionów złotych : na powodzian 


ne do zdobycia. Jednakże mi-i : 
mo kontroli i plomb, penicylina| Obywatelski Komitet Pomo-|TUR, ZWM, ZHP, które zebra- 
zginęła. lcy Powodzianom w Łodzi pod-|ły 1.088.475 zł. oraz szereg da- 

Dotychczasowe dochodzenie lsumował dotychczasowe wpłaty|rów w naturze, jak żywność, 


nie wykryło sprawców kradzie-|na rzęcz pomocy poszkodowa- |odzież, sprzęt kuchenny itp. 


Wielokrotny 


„repatriant” - 


okazał się przemytnikiem 


(a) 18 marca przyłapany został | 
podczas przekraczania granicy pol-i 
sko „ niemieckiej Henryk Abramo- 
wicz — bez stałego miejsca zamiesz- 
kania. Podczas rewizji bagażu Abra- 
mowicza wykryto 99 kg skóry twar 
dej. 9 Sz. skóry miękkiej- 7.650 szt. 
żyletek do golenia oraz sztabkę zło- 
ta, Podczas dochodzenia okazało się, 
że pomysłowy szmugler od dłuższe- 
go czasu podróżował na trasię Poltska 
— Niemcy przewożąc różne artyku- 
ły, w szczególności skórę, ; 
Abramowicz przechodził granicę 
nielegalnie do amerykańskiej strefy 
okupacyjnej Niemiec, gdzie nabywał 
skórę, po czym zgłasza! się do eks- 


pozytur urzędu repatriacyjnego wy“ 
rażając ohęć powrotu do kraju: — 
W bagażach swoich, które każdy re= 
patriant mógł bez trudności prze” 
wieżć, szmuglował zakupione towa. 
ry. 

Tak więc kiikakrotny „repatriant” 
dorobit się pokaźnego majątku ma 
nielegalnym handlu skórą, sztabka 
złota tyla bowiem lokatą czystego 
zysku z „repatriacji, 

Pomysłowego repatrianta przeka- 
zano do dyspozycii Komisji Specjal- 
nej, która po przeprowadzeniu docho 
dzenia skazała go na 6 miesęfcy 0- 
bozu pracy, 


Dodatkowe przydziały żywnościowe 


za m-e m 


Na karty żywnościowe zwykłe, | 
oraz z nadrukiem R. C. A, (Rejo- 


aj 1947 r. 


kukurydz., w cenie zł. 2.85 za 1 kg. 
Kat. MI į Kat HI R, C, A. 


ży. Nasuwa się przypuszczenie, jnym przez żywioł. 


nowa Centrala Aprowizacyjna) naji. na odcinek Nr 5 po 0,5 kg. mąki 


że kradzieży musiał dokonać 


Jak wynika z bilansu na dzień 


ktoś doskonale orientujący się|13 bm. społeczeństwo Łodzi zło- 
w magazynie, Penicylina znaj-|żyło 24,613,649,55 zł. 

dowała się bowiem w lodówce| Największy udział w składa- 
w dość odległym zakamarkujniu ofiar na powodzian wziął 
magazynu. Sprawcy kradzieży |świat pracy „który złożył ponad 
dostali się do magazynu pezes iż milj. zł. W dalszym rzędzie 
okno, wychodzące na posesję, idą organizacje młodzieżowe OM 


Rowy numer 


„Przeglądu Socjalistycznego“ 


Ukazał się numer czerweowy (6)| M. Zawadka: Henryk Władysław 
„Przeglądu Socjalistycznego* o yt ik („Smukły“) 


stępującej treści: J Belach - Beloński: Mieczysław 
J. Hochfełd: Istota dyskusji. Mastek, 
J. Topiński: Humanistyczna rea-| J. B-B.: Szmul Zygełbojn (Ar- 
lizącja humanistycznej treści socja- |tur), 


Na horyzonele: 
W Polsce — W ZSRR — W Eu- 
iropie — Za morzami, 


lizmu, 

W. Domino: Rolą zwiiązków za- 
wodowych i rad zakładowych. 

zał Sokołowski: Organizacja go”| qdee — Myśii — Zagadnienia: 
OPRAW H, Jabłoński: O wydobycie istot: 

A, Kaduszkiewicz: Na drodze dojnej treści zagadnień EE dyskusji, 
nowego kryzysu w USA, 

B. Karst: 
zbrodni, 

2, Wróbiewski: Jocjalizm wobec 
zagadnień młodzieży powojennej. 


PA. o „| T, Głowacki: Prasa w ustroju kd- 
Genealogia niemieckiej pitalistycznym 


P, Kaltenberg: Politycy i społecz- 
nicy. > 


5 A h y ; 1 kg. 
miesiąc mej rb. wydawane będą ikukurydz, w cenie zł. 2.85 za 
ego atk: następujące artykuły Kat, IR į Kaf, z nadr. R.C.A. 
Kawa sportu zimow (oo + sb 1. na odcinek Nr 5 po 15 kg. mą- 


Sonia Henie 
w nowym amerykańskim filmie 


Najpopularniejsza córka północ- 
nej Norwegii — wszechświatowej 
sławy sportmenka i aktorka Sonia 
Henie jest bohaterką  kapitalnej 
komedii amerykańskiej „Serce w 
Dolinie Słońca, — którą 


dniach oglądać będziemy na ekra- 
nach Łodzi, 


Treścią są zabawne perypetie 
miłosne ekscentrycznej młodej skan 


dynawki zakochanej w muzyku — 


Niezwykłą atrakcją tego filmu 
są wspaniałe występy znakomitej 
łyżwiarki na lodowisku, fenome- 
nalna jazda na nartach orąz szereg 
innych doskonałych ewolucji ta- 
necznorsportowych, 

Partnerami Soni Henie sa sym- 


patyczni aktorzy: John Payne i 
Milton Berle, obaj utalentowani 


muzycy, którzy wraz ze znakomitąjyggź. konsumuje przeciętnie oKkoło|; wszelkich alkoholi, 
Millera  urozmai- |7gQ tysięcy litrów alkoholu miesięcz 


orkiestrą Glenn 
cają ten atrakcyjny program, 


Całość odznacza się żywą akcją. |koholu test ogromna i. 


cze: 

Kat, I i Kat. I R. C. A, | 
1. na odcinek Nr 4 po 1 kg. mąki 

kukurydzianej, w cenie zł, 2,85 za 


1 kg. 
na odcinek Nr 5 po 0.20 kg. 


2, 


A 


ki kukurydz., w cenie zł. 2.85 za 
1 kg. ia 
Wywołane na karty żywnościowe 
Kat. IR (rodzinne) — mąka kuku» 
rydziana w ilości 1.5 kg. — stanowi 


mydła do prania, w cenie zł. 15 za wyrównanie normy mąki, oraz nor- 


my chleba, 


z Termin realizacji wymienionych 


i Kat, I l 3 3 
w tych|1. na odcinek Nr 4 po 0,70 kg. mąki|wyżej odcinków upływa z dniem 


Propaganda abstinendi alkoholowej 
Łódź wypija 700 tys. litrów miesięcznie 


Â i szó *"rozpracowany 

Zarząd Główny Zwiazku, Rodzin|być szczegółowo —- rozprac: 
Radiowych w Polsce zwołał kilka |przez wyłonionąskomisię pięc'u. 
dni temu do siedziby rozgłośni Pol | Na pierwszy plan wysuwa sie ak" 
skiego Radia w Łodzi specialne ze |cją propagandy trzeźwość, która 
pranie. celem zapoczątkowania kok! m. in. wskazywać ma szkodliwość na 
R Ę ZL elta wycen pojów ajkotolowyci na. zdrowie A 
Wien udzia z iele parti |zyczne i moralne ludności. 
politycznych, społecznych, kurii bf tego przewidziane jest utworzenia 
skupiej, prasy Itp. poradni antyalkokolowych. Propagan 

Z materialu, meedia wione e abstynencji alkoholowej pójść ma 
prze reprezentanta głównych w również w kierunku ostrzegania spo” 
Zw. Rodzin Radiowych wynikało, ŻE |jeczeństwa przed skutkami „bimbru“ 
pochodzących 
zwłaszeżą ż nielegalnych źródeł. 


nie. Wartość tego spożywanego u 
gdyby np. 


| 
amerykaninie, 


wartkim tempem j dobrą reżyserią |pjeniądze te zużyć na cele społecz” 


G. Timofiejew: ‘Żeromski i lite. 
tura rosyjska: 
Kartki z historii socjalizmu: 


W. Skoraszewski: Bank Budow- 
nictwa Mieszkaniowego, 


K, Szczerba: Na marginesie refor 


H. Brace Hunberstone'a. 


ne, to można by było za mie utrzy” 


Film „Serenada w dolinie słońca" |mać i wychować na pełnowartościo” 
i|wych obywateli kilkadziesiąt tysięcy 


Czytajcie Prasę 


ljest prawdziwą ucztą wzrokową 


u a 
M, Z: PPS o jedności działania my uniwersyteckiej w W. Brytanii. słuchową dla lenników tań toi: st 5 ch. 
1 s ą zwolenników tańca, | polskich sierot woienrych. Pa | y a 
przed 12 laty. K, bai Magongo nowocze-| jazzowej muzyki i melodyjnych Po dyskusji! zebrani Abia OC a iS czn 
‘aa [52E w Polsce przedwojennej, iosen ki plan działania, który ma 
LLLLLLLLLLLLLLLLLLLLLLLLLLLLLLLLLAŁAR życia partii: sagi AO 


— mM 


OGŁOSZENIA DROBNE 


! Dr S. ŻURAKOWSKI specjalista cho-| UNIEWAŻNIAM skradziony dowód 
| rób skórnych, wenerycznych į moczo- | kolejowy Nr. 83038, legitymację 
ipłeiowych —- powrócił. Piotrkowska i tramwajową serii A i kartę repatria 


Notatnik referenta, 
AEAEE 


T4 STANOWISKO 
KIEROWNIKA RACHUBY — 


KOEDUKACYJNE 
LICEUM DLA DROGISTÓW 


Łódź, Nowotki 105 (Pomorska) 


przyjmuje zapisy na rok szkolny 
1947/48 do 30 czerwca 1947 r. 
1) do I kl. licealnej normalnej. 
2) na 1i-roczny Kurs Zawodowy 

Specjalny dla absołwentów li- 


Lekarze 


cyjną Anforowicz Walenty. 7144 


ceów ogólnokształcących. 


Dr med. KUDREWICZ ZYGMUNT|NY 33, godz. 12—1 1 3—5,30. —7069 


3) na 5-cio miesięczny Kurs Przy- 

gotowawczy dla czynnych dro- 

gistów, którzy odbyli praktykę 

w składzie aptecznym, a nie 

mają dotychczas dyplomu. 

Sekretariat Liceum czynny od 
godz. 16—18-8j. 


LLEETEELLELLLEOEEEELLELEELEELEEE EEEE LLLULLLELLLLELELUULU 


Przetarg nieograniczony 


Rejonowa Centrala Aprowizacyj-na zastrzega sobie prawo wyboru 
przetarg nie-oferenta bez względu na cenę, oraz 
ograniczony na dostawę artykułówprzeprowadzenia przetargu ustnego 
żywnościowych dla stołówek fabry-lub piśmiennego między wybranymi 
oferentami, a także unieważnienia 
Firmy biorące udział w przetarguprzetargu bez podania przyczyn, 


na w Łodzi ogłasza 


cznych. 


nadsyłać winny ceny na towary 


tylko pierwszej jakości z zazmacze-tach z-napisem „Przetarg na dosta- 
wy stołówkowe* 
odpowiadaćWydziałe Zakupu R. C. A. w Łodzi, 
a mięso iPlac Zwycięstwa 2/4. 


niem ilości oferowanego towaru. 

Ziemiopłody muszą 
wymogom giełdowym, 
przetwory mięsne pierwszej klasy 


według klasyfikacji B, F, A. 
Rejonowa Centrala Aprowizacyj- 


CENY OGŁOSZEŃ 


Za tekstem 
do 100mm . A 
od 101 do 200mm . 
powyżej 200 mm 

W tekście 

do 100mm ... « a 

od 101 do 200rAm . » 

powyżej 200mm « 

Nekrologi 

do 50mm . s.s èe 

od 51 do 100 mm 


"nm 


od 101 dó 150mm . 

powyżej 150mm ,„ » « 
Ogłoszenia drobne 

osobiste i poszukiwanie r 

handlowe 

zguby e » 

poszukiwanie posad . 


oE CE TW j4" e 


W niedziełę i święta 30 procent drożej. 


21.6, 47 r, o godz, Ll-ej, 


BILANSISTĘ 14 


Przyjmiemy natychmiast kierow- 
nika rachuby - bilansistę na warun- 
kach b. korzystnych w/g. umowy. 
Zgłoszenia przyjmuje Zarząd Po- 
wiatowej Spółdzielni Rolniczo - 
Handlowej w Pińczowie. 


i skórnych, Piotrkowska Nr 106. 
specjalista 
Przyjmuje od 7—10 i od 3—7. 


Dr med. B. TOŁCZYŃSKI — spe- 
cjalista chorób uszu, nosa | gardła 
Sienkiewicza 37, m. 21, przyjmuje 
codziennie od 1—3 i od 4—%6-ej po 
poł. Telefon 269-01. 


Dr MIKOŁAJ BORNSTEIN — cho- 
roby kobiece, ul. Traugutta 9, III p. 
powrócił. 


Dr med. MARKIEWICZ Gustaw sne- 
cjalista chorób skórnych i wenerycz- 


nych Piotrkowska 109 m. 6, [I pię- 
tro. Tel. 138-52. —929 


Dr J. VOGEL, specjalista chorób 
kobiecych i akuszerii. Przyjmuje ul. 
Narutowicza 4. Tel, 260-92, 


Oferty w zalakowanych  koper- 
należy składać w 


Dr med. SIENKO KSAWERY, spe- 
cjalista chorób skórnych, wenerycz- 


nych, pęcherza. Przyjmuje ul. Kiliń- 
skiego 132, w godz. 12—2 1 4—6. 
Tel 205-55. —234 


Otwarcie kopert odbędzie się dnia 


Dr DOBROWOLSKI — specjalista 
chorób nerwowych 1 seksualnych 
przyjmuje od 3—5. Kopernika 6, m. 3, 
tel. 186-00. 


s zł80,— za 1 mm szpálty 
zł 40,— za 1 mm szpałty 
zł 50,— za 1 mm szpalty 


zł 40,— za 1 mm szpalty 
zł 50,— za 1 mm szpalty 
zł 60,— za 1 mm szpalty 


Dr RATAJ-ŻURAROWSKA. Spe 
cjalistka chorób skórnych, wenery- 
cznych u kobiet, kosmetyka lekar- 
ska, Piotrkowska 38, godzina 12—1 
1 3—5tją. 


zł 25,— za 1 mm szpalty 
zł 35,— za 1 mm szpalty 
zł 50,— za 1 mm szpalty 
zł 15,— za 1 mm szpalty 


„ara. 


GABINET DENTYSTYCZNY Maksy 
miłliana Pregera ze Lwowa. Specjal- 
ność: nowoczesna protetyka zębów, 
oi 26-a (róg Zawadzkiej), tel. 


„ zł 20,— za wyraz 

„ zł 20,— za wyraz 

. zł 20,— za wyraz 

. zł 10,— za wyraz 
Minimum 10 słów. 
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Drukarnia Nr 4 Spółdzielni Wydawniczej „Czytelnik“, Łódź, tl. Żwirki % 


|1D—015056 


chorób  wenerycznych 


Kupno i sprzedaż _ 

KUPUJEMY złom srebra( monety. 
używańe przedmioty) w każdej ilo- 
ści. Laboratorium Chemiczne — 
Plac Wolności w podwórzu na le- 
wo. —7130 


SPRZEDAM samochód ciężarowy 


UNIEWAŻNIAM zagubioną legitys 
mację partyjną PPS Skrzypek Hen- 
ryk Więckowski 57. 7145 


|UNIEWAŻNIAM zagubioną legity= 
|mację, wydaną przez Dyr. Poczt ł 
Telegrafów Nr. 489/b. Rebzda Wik- 
i toria. 1146 


|GRIEWAZNTAM zagubioną legity* 


marki „Steyer“. Wiadomość — Ba-|mację partyjną FPS, kartę repatria- 


zarna 8 m. 60. —7140 
ROZWIERTAKI, WIERTŁA spiral- 
ne do metali, gwintowniki i narzyn- 
ki, śruby, narzędzia i artykuły tech- 
niczne, łożyska kulkowe i naczynia 
kuchenne poleca Kazimierz Madej, 
Łódź, Piotrkowska 181, telefony: 
272-08 i 260-19, 


Zagubione dokumenty 


UNIEWAŻNIAM skradzioną legity- 
mację kolejową, decyzję mieszkanio- 
wą Gładkowska Władysława ul. Ki- 
lińskiego 242/10. 7142 


Redaktor naczelny: 


cyjną, legitymację Ziv. Zaw. Warchoł 
Piotr, Trębacka 89. 7147 


WAŻNŁIAM książeczkę Ubez- 
pieczaini Kwiatkowska ul Przędzal- 
niama 107. 7148 


Lokale 


STUDENTKA poszukuje pokoju, do- 
godne warunki do nauki. Oferty pod 
Śródmieście. 7143 


Różne 
ZGINAŁ pies czarno - popielaty. Od- 
prowadzić Jaracza 88. 7149 


ARTUR RARACZEWSKI — przyjmuje od godz. 12-ej do 13-6j. 


SEKR. RED. — od godz. 10-ej 


do 1l-ej. 


WYDAWCA: Spółdzielnia Wydawnicza „WIEDZA“ 


NASZE TELEFONY: 


Redakcja: 
Redaktor naczelny 130-48 
Sekr. Red. 144-18 
Redaktor dyżurny s 
i redaktor działów 257-94 
Centrala 130-46 


Administracja: 
Dyrcktor admin. 257-93 
Sekretariat admin. 136-91 


Prenumerata. kolportaż 1 


kasa 261-93 ' 
Ekspedycja l 
| Dział ogłoszeń 256-37 
Rozdzielnia 272-57 
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